DZIEN 


wydanie 


WYCHODZI RANO 


Lwów, środa 9 marca 1938 r. 


TRZONEM KIEROWNICZYM PAŃSTWA JEST NARÓD POLSKI 


Przemówienie prezesa parlamentarnego Koła ©. Z. W. sen. Dąhkowskiego 
podczas obrad nad budżetem 1938-39 r. 


Warszawa, 8. 3. (PAT.) Dziś o go- 
dzinie 10 rano rozpoczęło się plenarne 
posiedzenie. Sznatu, na którym przy: 
stąpiono do rozprawy ogólnej nad pro 
jektem ustawy skarbowej į prelimina: 
rzem budżetowym na rok 1938-39. 

Na posiedzeniu obecni byli członko 
wier ządu z p. premierem gen, Sławo« 
jem « Składkowskim na czele, prezes 
N. I. K. gen. J. Krzemieński, podse: 
kretarz stanu i wyżsi urzędnicy pań+ 
stwowi. 

Następnie zabrał głos przewodniczą 
cy komisji budżetowej sen. J. Jędrzer 
jewicz, który w zastępstwie referenta 
generalnego sen. Rostworowskiego o- 
desta} Izbę do drukowanego sprawo» 
zdania, zawierającego wszystkie  ele= 
menty potrzebne do oceny budżetu i 
do dyskusji i wniósł w imieniu komis 
sji o przyjęcie ustawy skarbowej z 
preliminarzem budżetowym w brzmie» 
niu uchwalonym przez Sejm ze zmias 


„nami przyjętymi przez komisję budżee 


tową Senatu. 


- Pierwszy zabrał głos w dyskusji 


prezes Koła parlamentarnego Obozu 
Zjednoczenia Narodowego sen. Dąb- 
kowski, Podkreślił on m. in., że 
trzonem kierowniczym naszego 
państwa, jego organizatorem, jez 
go główną siłą, ponoszącą też od=' 
powiedzialność za losy Rzeczypo: 
Spolitej — jest naród polsk: 
W tym miejscu, gdy rozróżniam 
sprawy Rzeczypospolitej i sprawy na* 
rodu polskiego, chciałbym, aby uni- 
knąć wszelkich nieporozumień, oprzeć 
się wyraźnie na sformułowaniu zawar 
tym w deklaracji ideowo = polit ej 
Obozu Zjednoczenia Narodowego, — 
który mówi: „Państwo jest jedyną for- 
mą prawidłowego i zdrowego bytu 
narodu, i daje narodowi technikę po- 
tęgi i organizację jego wiecznego roze 
woju. Nie ma tedy sprzeczności pos 
między interesem narodu, a intereszm 
państwa“, A 


Obóz Zjednoczenia Narodowega, t 


ac za wskazaniem Marszałka Śmigle: 
go Rydza, przyjął jako takie krytce 
rium hasło obrony państwa, 


Szaroko pojęte hasło obrony — to 
podniesienie naszych województw 
wschodnich, wydobycie ich z pry 
mitywnego stanu 

w jakim powróciły do nas z rąk zabors 
czych, — to podniesienie oświaty i 
kultury i pozytywne związanie psychi- 
ki obywatela z Państwem, nie tylko ja 
ko z techniką, lecz jako z organizacją 
wspólnocy, wszystkim dobro niosącej. 
Dokonanie zaś podrywa nas wielkim 
skokiem naprzód. 

Znalezienie właściwego kryterium, 
ktere jednoczy a nie dzieli, musi być 
punktem wyjściowym, 

Obóz Zjednoczenia Narodowego za 
inicjował prace nad rozwinięciem tego 
zadanią. | Praca ta znalazła wyraz w 
deklaracji z dnia 21 lutego ub, rẹ, zas 
wierającej ramowe sformułowanie, ju» 
mujące kardynalne zagadnienia nasze- 
j go życia narodowego oraz polityki 
państwowej, z interesów narodu wy: 


dalsze rozwinię* 
zawarte w przemó- 


cia tej deklaracji, 


EE PPTP WE EE wo 
Minister Beck składa wieniec 


na grobie Nieznanego Żołnierza 


Rzym. 8. 3. (PAT). Wczoraj rano 
min, Józef Beck w towarzystwie zę” 
stępcy szefa protokołu hr, Cittadini 
amb. Wysockiego, szefa gabinetu Eu- 
bieńskiego i wicedyr. Potockięgo udał 
się do pałacu kwirynalskiego, gdzie 
wpisał się do księgi audiencjonalnej. 

Następnie min, Beck odjechał do 
panteonu, aby 

złożyć dwa wieńce na grobach kró 

lów włoskich: Wiktora Emanue- 

la II. i Humberta I. 

Przed panteonem powitali ministra 
przedstawiciele garnizonu rzymskiego 
oraz szefowie gwardij honorowej pane 
teonu, Licznie zgromadzoną publicz 
ność zgotowala ministrowi. serdeczną 
owacje, Na wstęgach obu wieńców wi- 
dnieje napis w ięzyku polskim: „Mie 
nisfer spraw zagranicznych Rzeczypo- 
spolitej Polskiej”. 

Z panteonu min, Beck odjechał na 
Piazza Venezia, 

gdzie odbyła się ceremonia złoże- 

nia wieńca na grobie Nieznanego 

Żołnierza, 

Ministra i osoby mu towarzyszące 
Powitały kompania honorowa karabi- 
nierów królewskich i kompania Ber- 
sallierów ze sztandarami i orkiestrą. 
Wieniec, złożony przez ministra na 
grobie Nieznanego Żołnierza, przewiąc 
zany był wstęgą Virtuti Militari. 

Po złożeniu wieńca, orkiestra ka” 

xabinierówy odegrała hymn „Jesz- 

: cze Polska nie zginęła“. 

z kolei min. Beck złożył wieniec 

A dE m poległych faszystów 


W zakończeniu przedpołudniowes 
go programu dnia udał się min. Beck 
do pałacu Chigi, gdzie złożył wizytę 
ministrowi spraw zagranicznych hr. 
Ciano. 

Rzym. 8. 5. (PAT), Wczoraj w go- 
dzinach przepołudniowych udał się 
min, Beck do pomnika- Marszałka J: 
zefa Piłsudskiego, gdzie powitała go 
licznie zgromadzona kolonia polska 
świecką i duchowna. Po obu stronach 
popiersia Marszałką powiewały sztan* 
dary Polski i Włoch. 

Min, Beck złożył u stóp pomnika 
wieniec, przewiązany wstęgą z napi- 
sem: „Pułkownik Józef Beck", 

Po złożeniu wieńca prz 


czył dziś hr. Ciano insygnia orderu 
Orła Białego. Hor, Ciano, dziękując 
ministrowi, oświadczył, że docenia do- 
niosłość wręczonego mu tak wysokiego 
odznaczenia oraz podkreślił, jest mu 
szczególnie miło, że Orła. Białego Os 
trzymał z rąk min, Becka. Po rozmos 
wie z min. Beckiem hr. Ciano przyjął 
Świtę min. Becka i udekorował szefa 
gabinety ministra p. Łubieńskiego oraz 
dyr. Potockiego Wielką Wstęgą Koroe 
ny Włoskiej, radcę Szczęsnego Zales 
skiego — Komandorią z Gwiazdą, a ses 
kretarzy ministra Siedleckiego i Sta- 
rzeńskiego —  Komandorią Korony 
Włoskiej. 

Rzym, 8. 3. (PAT) Ambasador Wye 


min. Beck z przedstawicielami kolonii | socki wi nką podejmował 
polskiej wczoraj iadaniem członków świty 
Rzym, 8. 3. (PAT) Min, Beck dorę: | min. Becka oraz dziennikarzy polskich. 
ma 


Zmiany w redakcji 
„Polityka“ 


Warszawa, 8. 3. (Tel, wł. — 1 r) 
W ostatnich dniach doszło do ostatecze 
nej rozgrywki na terenie młodej Kons 
serwy, grupującej się dokoła dwuty- 
godnika „Polityka“, W grupie tej zwal 
czają się zwolennicy OZN ` oraz zwo- 
lennicy tzw, Frontu Narodowego, któż 
ry to odłam związany jest z grupą O. 
N R. z „ABC”, 

W związku z tym jedna z agencyj 
donosi, że w redakcji „Polityka“ mają 
zajść znaczne zmiany. Mówi się m. in. 


«9 ustapieniu braci Prószyńskich, 


Wynik wyberów 
w „Bratniej Pomocy“ 


Warszawa, 8. 3. (Tel, wł, — l. r.) 
Dnia 6 bm. w uniwersytecie katolics 
kim w Lublinie odbyły się wybory za 
| rządu Bratniej Pomocy. <Zarysowały 
się 3 bloki, jeden Stronnictwa Naros 
dowego, drugi Młodych Piłsudczyków 
i trzeci katolicki Odrodzenia, Wynik 
głosowania był następujący: lista Mło- 
dych Piłsudczyków zdobyła 289 gło« 
sów, Stronnictwa Narodowego 229, a 
| Katolicka 133. Wybory wykazały spa- 
| dek wpływów Stronnictwa Narodos 
I wega 


wieniu szefa Obozu Zjednoczenia Nar 
rodowego, gen. Stanisława Skwarczyń 
skiego z dnia 21 lutego b, r. 

Mamy do przezwyciężenia szczególe 
nie ciężkie opary w tej dziedzinie, wy- 
nikają one z półtorawiekowej przerwy 
w ciągłości życia państwowego. 

Ostatni okres życia dawnej Rze- 

czypospolitej może być tylko 

przestrogą — nie wzorem. 

Potężne siły działają wówczas nad 
rozdmuchaniem wszystkiego, co było 
złe, sobiepańskie i warcholskie, nad 
zduszeniem wszelkich zdrowych po* 
rywów, Nie brak i dziś takich działań 
i nie wolno nam ich lekceważyć. Ale 
też nie wolno nam zapominać, że mu- 
simy iść naprzód, niosąc głębokie re- 
formy w naszym życiu ` społecznym 
konieczne bez wstrząsów i gwałtów. 

Wysoka Izbo. Stoję dziś po raz 
pierwszy na tej trybunie, jako przed: 
stawiciel Parlamentarnego Koła Obo- 
zu Zjednoczeńia Narodowego — wwa: 
żałem za swój obowiązek zarysować 
przed Wysoką Izbą motywy, które nas 
skłoniły do działania w ovrganizowa” 
nym zespole. Teraz pozwolę sobie 
przejść do oświadczeń ściśle związa- 
nych z treścią naszej dzisiejszej debas 
ty — do oświadczeń określających 
nasz stosunek do budżetu Państwa i 
do rządu. 

Społeczeństwo polskie rozumiejąc 
współczesną rzeczywistość, przyjęło 
ideę konsolidacji w sposób pozy: 
tyw 

Mimo opozycji różnych grup, które 
w różny sposób starają się ją wypa- 
czyć, 

ogromna większość społeczeństwa 

w dalszym ciągu uznaje, że musi- 

(Dalszy ciąg na str. Zegiej). 


B. prez. Hoover 
w Polsce 


Warszawa, 8. 3. (Tel. wł, — 1. r.) 
Jak się dowiadujemy b, prezydent Star 
nów Zjednoczonych Hoover przybę- 
dzie z Berlina do Poznania w czware 
tek 10 bm. o godz. 14.25 i pozostanie 
w Poznaniu jako gość Uniwersytetu 
Poznańskiego. 

Przyjazd do Krakowa nastąpi w pią- 
tek 11 bm. o godz, 7.45, w Krakowie 
b. prez. Hoover będzie gościem Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego. Przyjazd do 
"Warszawy nastąpi w piątek o got 
23.13. Warszawę prez. Hoover opuści 
nazajutrz o godz. 24.05, udając się do 
Helsinek. 


Protest rządu 
Stanów Zjednoczonych 


Szanghaj, 8. 3. (PAT) Rząd Stanów 
Zjednoczonych złożył u rządu japońe 
skiego protest, z powodu projektowa: 
nej przez władze japońskie cenzury 
dzienników w Szanghaju, 


panee 


Str. 2__ 


(Dalszy ciąg ze strony lej) 
my łeczyć nasze wysiłki, a nie roz- 
praszać ich, jeśli istotnie chcemy 

mieć Polskę wielką i potężną, 

Sytuacja polityczna i gospodarcza 
naszego państwa wymaga przejścia na 
serokzą płaszczyznę programowego 
działania, obliczonego na dalszą metę. 

Wejście na tę drogę widzimy w aks 
cji uprzemysłowienia kraju, a w szczee 
Bólności w rozbudowie Centralnego 
Okręgu Przemysłowego į dalszym prze 
kreślaniu granic dawnych zaborów. 

Stwierdzając zatym w tej dziedzinie 
polityki państwowej kierunek rozwo» 
jowy ku lepszemu, uważamy za kos 
nieczne dalsze planowe i światłe dzias 
łanie w tym kierunku. 

To też głosując za budżetem  pańe 
stwa i ustawą skarbową, tę naszą tro» 
skę i ten postulat, chcielibyśmy spee 
cjąlnie podkreślić, 

Z kolei przemawiał sen, Sieroszewa 
ski szeroko omawiając zagadnienie 
kultury i sztuki w Polsce, które, jak 
zaznacza mówca, spycha się wobec jes 
dnostronnie pojmowanych potrzeb go 
spodarczych, na plan ostatni. 

Sen, Artur Śliwiński omawia sytuaa 
cję międzynarodowa, która w chwili 
obecnej nie zapowiada zbrojnego kons 
fliktu w skali, światowej, ale nie wróż 
ży także pokoju. Wskazuje na liczne 
zjawiska, wytwarzaj. atmosferę poe 
wszechnej niepewności. — Świadomość 
straszliwych stosunków, wytworzoe 
nych przez system bolszewicki, staje 
się u nas coraz powszechniejszą i parą 
liżuje najpotworniejszą demagogię, jas 
ką kiedykolwiek notowałą historia. 

Sen, Malski nie godzi się z sen. Ślia 
wińskim, że życie polskie jest tak smue 
tne i beznadziejne, Mamy aktywa: — 
jednolita postawa polityczna całego 
narodu, który zdaje sobie sprawę, ze 
wszelkie porachunki partyjnę są porae 
chunkami sił obcych, jednolitą postas 
wa całego narodu wobec komunizist. 

Sen. Michałowicz podniósł, że po o% 
dejsciu Wielkiego Marszałka,- winnie 
śmy wejść na drogę wysiłku zbiorowe 
go i opierać się całkowicie ną konsty» 
tucji, Tu mówca wysuwa konieczność 
przyciągnięcia do współpracy nad bue 
dową potęgi państwa jak najszerszych 
warstw ludności, Polska tężeje į wzma 
cnia się. Ostatnie zjazdy pracownicze 
wykazują dążenie do potęgi Polski, — 
Dlatego sen. Michałowicz domaga się 
wzmocnienia znaczenią parlamentu i 
kończy uwagą, że „Duch Boży jest w 
bluzie robotnika, chłopa i inteligenta 
polskiego, Natchnijny tym duchem 
Polskę, a będzie potężna i wielka“, 

Sen, Wołoszynowski nie zgłaszą ża 
dnych zastrzeżeń do preliminarza bus 
dżetowego. Wierzy, że rząd będzie pro 
wadził gospodarkę z najlepszą wolą u» 
trwalania podwalin naszego państwa. 

Sen. Hasbach jako przedstawiciel 
Niemców, obywateli polskich podpis 
suje się bez zastrzeżeń pod wywodami 
gen. Skwarczyńskiego w rocznicę de» 
klaracji lutowej, prosi tylko, aby szef 
O. Z. N. obszerniej potraktował sprae 
wę niemiecką. Nawiązując do faktu 
zabójstwa ks, Streicha, mówca stwiem 
dza: wydzimy jasno i wyraźnie, gdzie 
jest wróg. 

Wobec niego musimy tworzyć ji» 
dnolity front bez względu na przy 
należność narodową. 

Armia musi wychowywać młodzież w 
posłuszeństwie.i dyscyplinie, Przechos 
dząc następnie do deklaracji z 5 listos 
pada ub. roku, mówca przypomina swą 
deklaracje, złożoną przez przedstawi» 
cieli Niemców na audiencji u Pana Pre 
zydenta, w której mówca wyraził przes 
konanie; iż deklaracja z dnia 5 listopa* 
da, otwiera drogę harmonijnego współ 
a Narodu polskiego z mniejszo+ 
ią niemiecką i zapewnił, że Niemcy, 
obywatele polscy, czują się mocno i 
trwale związani z Rzecząpospolitą, W 
końci mówca zapowiedział głosowas 
nie za całością budżetu, by w ten spoe 
sób dać wyraz pozytywnego stosunku 
do Państwa, ale wyraził zastrzeżenia w 
stosunku do polityki Ministerstwa Rol 

nictwa. 

Sen. Róg nawiązuje do wydarzeń 
sierpniowych, ubolewając, że w niektó 
rych miejscowościach ` przedstawiciele 

nie s Nazali 


władz administracyi 


„DZIENNIK POLSKI". ś 


marċa 1958 r, 


Zwiększenie sprzedaży | 


znaczków pocztowych 


Warszawa, 8, 3, (Tel. wł. — Lr) 
Ministerstwo Poczt i Telegrafów wys 
dało zarządzenie o zastosowaniu daje: 
ko idących udogodnień dla publicznoś 
Ści przy nabywaniu znaczków poczto- 
wych, druków, kartek pocztowych itp. 
Liczba miejsc sprzedaży znaczków po- 
cztowych ulegnie znacznemu zwiększe- 
niu, Od 1 kwietnia wprowadzony zos 
Stanie obowiązek sprzedaży znaczków 
pocztowych przez wszystkie budki z pa 


PADEREWSKI x. sume Kuca pjć y 


pierosami. Ma to duże znaczenie dla 
publiczności; zwłaszcza w niedzielę, 
gdy urzędy pocztowe są- zamknięte. 
Z tytułu sprzedaży znaczków otrzyma» 
ja sprzedawcy prowizję, a urzędy pocza 
towe zaprowadzą specjalne rejestry. 
Zwiększeniu ulegnie również ilość skle 
pów spizedających znaczki pocztowe: 
Poza tym zwiększona będzie ilość poczt 
ruchomych na dworcach autobusowych, 
lotniczych i morskich. 


fi M] 


Stan zadłużenia wsi 
Warszawa, 8. 5. (Tel, wł — | z) 
W zadłużeniu gospodarstw h 
w üb, toku dał się zauważyć laczny 


spadek, który wynosi dla ogółu R: 
spodarstw, 3 proc. Spadek zadłużenia 
wstrzymany został akcją konwersyjną 
'w instytucjach kredytowych, trwaniem 
karencji spłaty długów oraz  trmidno: 
ściami gospodarczymi rolników w zwią 
zku z klęskami iołowytmi, Poza tym 
do. zmniejszenia się zadłużenia przy 
czyniło się. powstawanie nowych zobo- 
wiązań w związku. z ożywieniem go» 
spodarczyin kraju. ; 


Pamietaj codziennie o FON 


Szczegóły potwornej zbrodni 
w domu generala 


Warszawa, 8.3. (Tel. wł. — 1. r.). 
Niezwykle potwornej zbrodni doko- 
nano w Skierniewicach w domu gene- 
rała brygady Stanisława - Kozickiego, 
dowódcy tamtejszej dywizji piechoty. 

Od kilku tygodni gen. Kozicki przez 
bywał w Warszawie, gdzie przeprowa 
dzał kurację ręki w- szpitalu wojsko- 
wym. W Skierniewicach pozostała żoz 
na generała Helena lat 40 i 5zletnia có- 
reczka Lili. Generałostwo mieli troje 
służby, bonę 161. Piotrowską, 18:l. słu; 
żącę Zołię Olczakównę oraz ordynan= 


TEATR WIELKI 


DONO 


Od 9 marca 


GOO? 


W mieszkaniu panowała cisza, W 
pierwszym pokoju nie było nikogo. 
Dopiero w przedpokoju, łączącym je: 
den z pokojów z kuchnią, oficerowie 
natknęli się na leżącą w kałuży krwi 
generałową Helenę Kozicką. Drzwi do 
spiżarni były otwarte, Na progu leża: 
ły zwłoki służącej Olczakówny. W po 
koju dziecinnym w łóżku leżała zamor 
dowana córeczka. Wychowawczynię 
Piotrowską znaleziono martwą w osta: 
tnim pokoju. 

Bestialski 


zbrodniarz mordował 


TEATR WIELKI 


sa Bronisława Janowskiego. Olczakó: 
wna została przyjęta na służbę dopiera 
przed kilkoma dniami. Ordynans był 
już od roku na służbie u generała, a 
we wtorek miał być zwolniony z woje 
ska. 

Gen. Kozicki przybył wczoraj do 
Skierniewic niespodziewanie. Nie mos 
gąc doczekać się otwarcia, pojechał do 
biura, skąd z jednym z oficerów pos 
wrócił do mieszkania. Wezwano. ślus 
sarza, który wyważył drzwi, 


odbioru. 


Wypłata pośmiertnego 
wdowom po urzędnikach 


Warszawa, 8.3. (Tel. wł. — 1. r.). 
Wskutek zabiegów urzędników wyda: 
na została nowa interpretacja przepisów 
w sprawie zapomóg pośmiertnych dla 
rodzin funkcjonariuszy państwowych. 

Wdowom, bądź też dzieciom po us 
rzędnikach, którzy umierając nie pozos 
Stawili żadnego majątku, wypłacane 
będzie pośmiertne w wysokości Jemies 
sięcznego uposażenia zmarłego. 


Wizja lokalna 
na miejscu zbrodni 


Warszawa, 8. 5, (Tel, wł. Lr) 
Wczoraj odbyła się w godzinach ran» 
nych w Skierniewicach na miejscu pò- 
twotnego morderstwa rodziny gen. Ko: 
zickiego, wizja władz sądowo-śledczych, 

Wzięli w niej udział prokurator, sę: 
dzia śledczy, delegaci komendy P, P, i 
żandarmeria wojskowa, Dokonańo sze» 
Tegu zdjęć, fotograficznych. A 
D a a a a 
rozwagi. Twietdził przy tym, że wiele 
kie nadzieje w związku z zaburzenianii 
pokładała Moskwa, ale wszystkie te 
nadzieje naszych wrogów, zewnętrze 


nie spełniły się, 


Do Autoryzowanej Sprzedaży Aparatów Elektrit- 


FOTO-RADIO-PALĄCE 13w. pl Mariacki s 


Posiadając od WPanów aparat Elektrit Maestro poczuwam slę do miłego 
obowiązku stwierdzić po wypróbowaniu wszystkich innych radioodbiorników, że 
powyższy jest niedościgniony pod względem selektywności, czystożci i wiernego 


wszystkie ofiary, uderzając siekierą w 
lewą skroń. W. mieszkaniu panował 
nieład, ` x 

Wszystko” wskazuje na to; że zbróż 
dni dokonał ordynans. Sypiał'on* w 
mieszkaniu generała w kuchni. Usta: 
lono, że zbrodni: dokonano przed trze»: 
ma dniami w. piątek nad: ranem.: Tego. 
samego dnia, około ;godziny 10 rano 
wiele osób widziało ordynansa Janow: 
skiego na dworcu w Skierniewicach,- 
wsiadającego do pociągu, odchodzące: 


Dr W. G. z 


Eksmisja 
uwięzione] hrabiny - 


Warszawa, 8. 3, (Tel, wł. — L r.) 
Gospodarz mieszkania- uwięzionej hr. 
WWielopolskiej, oskarżonej, jak wiadoe 
mo, przez władze niemieckie o szpies 
gostwo, wniósł do sądu o eksmisję hr. 
Wielopolskiej, która: zalega z czyns 
szem półrocznym. ` 


Samochód rozbił 


furmankę 


Końskie, 8. 3. (PAT) Nocy onegdaj- 
szej we wsi Świerczek gm. Szydłowiec, 
samochód: ciężarowy prowadzony przez 
szofera Łonczego, najechał na furman« 
kę, którą oprócz woźnicy jechało dwu 
mieszkańców wsi Świerczek: Jmiołek1 
Kurzawa. z 

Zderzenie było tak silne, że'Imiołek 
zginął na miejscu, zaś Kurzawa i 'wo- 
żnica Stefański zostali ciężko poranies 
ni. Konie zostały w katastrofie pozas 
bijane, a samochód wpadł do rowu. 
Kierowca Łonczy zbiegł. Pomocnik jes 
go, Odo, został zatrzymany, Na miej» 
sce wypadku wyjechała komisja sądo» 
wo-śledcza, 


mma 


go do Warszawy o- godzinie 10.22. Ue 
brany był po cywilnemu i niósł dużą 
walizę, 

Zbrodnia popełniona została około 
4 mad ranem. Według przypuszczeń 
przebieg.był następujący: Ordynans w 
nocy przyszedł do pokoju służącej i 
zadał śpiącej cios siekierą. Uderzenie to 
nie było prawdopódobnit śmiertelne, 
Być może poduszka lub kołdra osła: 
biły cios. Ranna brocząc krwią — 
wskazuje na to zakrwawiona pościel i 
podłoga, zerwała się, odepchnęła mors 
dercę i chciała schronić się w spiżarni, 
Zbrodniarz jednak zadał jej drugi — 
Śmiertelny cios, który powalił. ją na 
ziemię. krę = 

Krzyk służącej zbudził  generałową, 
Którą owinęła się kołdrą i chwyciwszy 
ciężkie lustro w metalowej oprawie. 
wbiegła do przedpokoju. Tam: stanęła: 
oko w oko zę zbrodniarzem. Silne ude: 
rzenie w lewą skroń, pozbawiło ją ży: 
cia. 

Wychowawczyni Zofia Piotrowska 
spała w sąsiednim pokoju. Usłysza* 


"wszy - przedśmiertne krzyki Olezakós 


wny i generałowej j.ujrzawszy ordy 
nansa z okrwawioną siekierą w reku, 
wyskoczyła z łóżka i zaczęła uciekać 
do'sąsiedniego pokóju, Ordynans rzu: 
cił:się za nią i dopadł ją w ostatnint 
pokoju, gdzie odciętą już miała drogę 
ucieczki. Jeszcze jeden mórderczy cios 
i nowa Śmiertelna ofiara, 

"Przy żytiu pozostała tylko 5-letnia 
Lili. Ordynans wszedł do pókoju dzie: 
cka, znacząc. swoją. drogę kroplami 
krwi. ściekającymi z ostrza siekiery. 
Mała Lili powiększyła liczbę ofiar. 

Nikt z sąsiadów nie słyszał wołania 
mordowanych. "Willa stoi w głębi o» 
gródka za sztachetami żelaznyt. 
od.ulicy. Do mieszkania wchodz 
przez mały taras. Na I. piętrze willi 
mieszkał dyrektor miejscowej KKO 
Tchórzewski, Śledztwo prowadzą wła» 
dze śledcze cywilne i wojskowe. 

"Według nadeszłych wiadomo: 
północy aresztowana zostałą przvia* 
ciółka mordercy, Gen. Stanisław Kozi- 
cki liczy lat 45 i jest jednym z najzna* 
komitszych oficerów, odznaczony jest 
Pięciokrotnie krzyżem Virtuti Milira< 
ri V. Klasy, Krzyżem Niepodległo: 
orderem Polonia Restituta IV.. 
krotnie Krzyżem Walecznych -i 
tym Krzyżem Zasługi. | 

-Za potwornym mordercą. 
listy gończe. 


żesłano 


Aresztowanie 
znanego tenisisty 


"Berlin, 8. 3. (PAT) Teden z najt 
lepszych tenisistów Świata, wielo: 
krotny mistrz Niemiec, Gottfried 
von. Cramm, aresztowany został 
przez policje kryminalną pod zarzu* 
tem wykroczeń przeciwko obyczaj: 
ności, 
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Lwów, dnia 7 marca 1958 r. 


„DZIENNIK POLSKI" środa, 9. marca 1938 r, 


W prawo, czy w lewo > 


Nicktórzy politycy wyobrażają sos 
bie rządzenie Polską w ten sposób, 
ie zajawszy pewną wyrozumowaną 
i obiektywną polityczną postawę, 
żonglować należy dwoma skrajno- 
ściami ideowymi: raz w prawo, raz 
w lewo. Ten ruch wahadłowy ma 
zabezpieczyć równowagę społeczną, 
bo rozumie się, że teoretycy tego sys 
stemu rządzenia nie chcą iść w swej 
ionglerce ani zanadto w prawo, ani 
zanadto w lewo. Nie chodzi tu bye 
najmniej o politykę centrową, gdyż 
ta wymaga własnego kierunku, wlas 
snej ideologii, własnej twórczej dzia 
Talności i to działalności wytwarza- 
jącej nową rzeczywistość, nową róś 
wnowagę społeczną. 

Kierunek żonglowania przesunię: 
dami raz w prawo, drugi raz w les 
wo, pojmowany jest w sensie poli» 
tyki przetrwania, chwilowego stępie- 
nia antagonizmów społecznych, ros 
dzących się w atmosferze obecnie 
obowiązujących podziałów społecze 
nozpolitycznych. Rezultatów pozy- 
tywnych na dłuższą metę takie pos 
słępowanie dać nie może, gdyż żye 
cie wymaga pewnych zdecydowa 
nych posunięć, ale posunięć nie wes 
dle starych podziałów i starych ha- 
sł, ale wedle nowej rzeczywistości, 

Przede wszystkim trudno dziś 
w Polsce przeprowadzić linie poż 
działu między lewicą i prawicą. Znas 
Komicie tę paradoksalność polskich 
podziałów społeczno- politycznych 
określił Wielki Marszałek w wys 
wiadzie ogłoszonym w „Kurierze 
Porannym" z dnia 27 maja 1926 r., 
w którym oświadczył: 

„Nie przypuszczam, aby w ogóle 
racjonalnym było uleganie przys 
zwyczajeniom, nie powiem nawet 
myślowym, lecz  przwyczajeniom 
dźwiękowym, związanym z pos 
jęciami: „prawica“ i „lewica“. 
Polska powstala po _ ciężkiej, 
długotrwałej wojnie, która wstrząs 
snęła całym Światem, i znajdujemy 
się my i świat cały, jeszcze dotad 
w okresie krystalizowania się na- 
szych pojęć politycznych. Nadużys 
wamy zaś w niesłychany sposób po* 
jeć starych, przedwojennych, które 
dużo i bardzo dużo straciły na war- 
tości. 


li pojęcia „lewica*—,prawi+ 
ča“ są związane z ruchami socjal- 
nymi, byłem nigdy osobiście 
w nowej Polsce stronnikiem dawa< 
nia wyraźnej przewagi jednej stro< 
nie lub drugiej... 

Jeżeli zaś. „lewica“ i 
mają oznaczać 


nie 


„prawica“ 
pojęcia polityczne, 
związane z daleką i dawna przeszłos 
Ścia, siegającą hen! — gd: aż do 
wielkiej rewolucji to 
próbując analizy poli- 
tycznych w mojej ojczyźnie, nigdy 
nie mogłem skonsłatować, jest 


właściwie mówiac lewica, a co pras 
wicą... 


francuskiej, 
osunków 


co 


„ady się rozumuje pojęciami „pra 
vica“ i „lewica“, musi się zabrnąć 
wi ości z pojęciami 
ymi i trzeba stanać 
zupełnie bez wyjścia. 


Osobiście nigdy nie chciałem być 
członkiem ani polskiej prawicy. ani 


polskiej lewicy. Nie chciałem nigdy 
należeć do żadnego stronnictwa, ani 
też aprobować panowania strone 
nictw nad Polską”. 

Jeśli zestawimy tę głęboką analizę 
Wielkiego Marszałka z obecną atmo 
sferą polityczną, to przyznać musi- 
my, że nie wiele się tu zmieniło. Mo- 
że zmieniła się nomenklatura, ale 
w gruncie rzeczy to samo: opaczne 
pojmowanie treści, jaka powinna się 
kryć za pewnymi terminami. „Tota- 
lista" i „demokrata“, to bardzo mo- 
dne. określenia, których jednak 
istotny. sens jest w Polsce całkowie 
cie odwrócony. Jeśli dogadasz się 
z demokratą, to okazuje się, że po za 
sprawą żydowską, jest on zwolenni: 
kiem i silnych rządów, brutalnych 
metod . rządzenia,  gleiszaltowałby 
wszystko do poziomu swej men- 
tąlności, po prostu dyktator, jakiego 


J 


uż nadeszły 


świat nie widział! Oczywiście są i 
demokraci, którzy pragną po przez 
demokratyczne wrota świadomie lub 
nieświadomie wprowadzić dyktaturę 
preletariatu. 

A tymczasem ci, na których ten 
obóz demokratyczny w Polsce wy* 
dziwia jako na totalistów, wysuwa- 
ja skromny program pełnej realizacji 
Konstytucji kwietniowej i takiej or» 
ganizacji społecznospolitycznej, któż 
raby pozwoliła uniknąć rzeczy naj- 
gorszej, jaką jest zazwyczaj dykta» 
tura. Tylko bowiem pełna realizacja 
nowego ustroju konstytucyjnego u- 
zupełniona nową organizacją spoles 
czeństwa, może zadecydować o no- 
wej, tak bardzo Polsce potrzebnej 
równowadze społecznej, o wciągnię* 
ciu jak najszerszych mas do pracy 
nad wzmocnieniem politycznym i 
materialnym państwa. 


zza 


> ENSO AT GH 


materiały oryg. angielskie 


na ubrania męskie i kostiumy damskie w. najmodniejszych wzorach 


na wiosnę w olbrzymim wyborze. 


Ceny bardzo przystępne. 


DOM MODY 


ANTONI UWIERA junior 
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W zrozumieniu tej nieaktualności 
podziałów 
powolano w Polsce do życia nowy 
obóz. Od roku walczy on z naporem 
sił rozkładu, starych haseł i przede 
wojennych podziałów. Nie wielu 
rozumie, że chodzi tu o stworzenie 
nowego typu obywatela, o stworze” 
nie ideowej podstawy dla realizacji 
nowych koncepcyj politycznośspor 
lecznych. Ten nowy obóz ma rozsue 
nąć na dwa przeciwległe bieguny sta 
ie grupy lewicowe i prawicowe i za- 
pewnić nową równowage, nie prze: 
Ścieranie się, ale przez tworzenie nos 
wej rzeczywistości. W tym celu mue 
si zorganizować własne siły, stwo» 
rzyć szeregi gorących wyznawców 
własnej ideologii, bo tylko wtedy 
będzie mógł podjąć walkę z siłami 
rozkładu, rzucającymi mu pod nogi 
kłody w imię starych i nieaktuale 
nych haseł. 

Jeśli taką bazę ideologiczną potra- 
fimy stworzyć, to włedy operowa- 
nie „lewicą“ i „prawicą“ może się 
stać przedmiotem pożytecznej dla 
państwa taktyki, pożytecznej, bo nie 
tamującej już procesów twórczych. 


Stan. Starz, 


spoleczno = politycznych, 


PAMIĘTAJ CODZIENNIE O 
F. O. N. 


POKOJ NA BAŁKANACH 


Kocioł bałkański, źródło ciągłych 
niepokojów w Europie XIX i począt: 
ku XX wieku, jakże się wydaje dziś 
zmieniony, gdy czytany komunikaty 
dochodzące nas z tego zakątka świata! 
Wielką naukę można wyciągnąć z fa- 
ktu, że uparta wola pokojowej współ: 
pracy i szczerą chęć dobrego współ» 
życia z sąsiadami, mogły doprowadzić 
do wyników tak pozytywnych, jak 
choćby ostatnia konferencja rądy Ens 
tenty bałkańskiej, 

Konferencje takie odbywają się co 
rok.w coraz to innej stolicy. Poprze: 
dnia miała miejsce w lutym zeszłego 
roku w Atenach. Celem ich jest uzga- 
dnianie ogólnych wytycznych polityki 
czterech państw — Grecji, Turcji, Ju- 
gosławii i Rumunii w dążeniu do u 
trwalenia pokoju, Mają one na wzglęe 
dzie przede wszystkim zapewnienie 
niepodległości wszystkich czterech 
państw przez wzajemne gwarancje, nie 
naruszające w niczym ich praw suwe: 
rennych, a skierowane głównie prze- 
ciw zbyt silnym wpływom wielkich 
mocarstw. które zwalczając się daw- 
niej na terenie Bałkanów, doprowa- 
dzały do częstych i krwawych konfli« 
któw, 

Tym razem komunikat wydany w 
Ankarze na zakończenie *konferencii 
zawiera doniosłe decyzie polityczne. 
Po stwierdzeniu zupełnej zgodności 
poglądów wszystkich czterech państw, 
po tradycyjnym ukłonie w stronę Ligi 
Narodów, po ustaleniu raz jesti 
Ententa sprzeciwia się 
wszelkim próbom z zewnątrz m 
nia się do jej spraw wewnetrznych 
komunikat zajmuje się najpoważniej: 
szymi problemami dnia i przybiera 
wobec nich stanowisko oparte na real- 
nych możliwościach politycznych. 

Stwierdza on, że kwestia abisyńska 
nie istnieje dla członków porozumie» 
nia bałkańskiego. Już listy uwierzytel- 
niające nowego ministra jugosłowiań* 
skiego w Rzymie są skierowane do 
Króla Italii i cesarza Etiopii, Rumunia 
postanowiła postąpić podobnie. Obec- 
nie Grecia i Turcja mają iść w ich sla: 


dy 
zb 
panii 


W ten sposób mastępuje- w 
nie do Wloch. W sprawie Hi 
konferencja zdecydowała, 


by 
państwa Ententy nawiązały kontakt z 
rządem gen, Franco: dla zapewnienia 


wzajemnego 
spodarczych, 

Niemniej ważne następstwa będzie 
miała obecna konferencja dla wewnę- 
trznych stosunków bałkańskich, Gene 
rał Metaxas i p. Rustu Aras parafowae 
Ji dziesięcioletni grecko-turecki układ 
przyjaźni, jako .uzupelnienie do pak* 
tów z 1930 i 1953 roku, Podpisanie na: 
stąpi w kwietniu, gdy premier Baryar 
złoży wizytę. w. Atenach. 

Jeśli przypomnieć krwawe i nie» 
zmiernie zażarte walki, jakie toczyły 
ze sobą te dwa państwa już po wojnie 
światowej, trzeba przyznać, stan’ o- 
becny jest ze wszechmiar zdumiewa» 


rozwoju stosunków gos 


jacy. 
Ententa bałkańska nie jest jednak 
kompletna, W skład jej nie wchodzi 


Bułgaria, która nie chce się pogodzić 
z utratą ziem odebranych jej w wyni- 
ku wielkiej woiny. Nie znaczy to bye 
najmniej, by Bułgaria żywiła wrogie 
uczucia wobec swych sąsiadów. Ode: 
rwa- rządu premiera Kiosseiwanowa 
wydana obecnie w związku ze zbliża: 
jacymi się wyborami do parlamentu 


podkreśla. że 
sta 


ze szczególną tro- 
ł się i SA się nadal nawią* 
zne stosunki ze wszystkimi 
państwami, a zwłaszcza z sąsiadami. 
Wyrazem tej polityki jest pakt wieczy 
stej przyjażni łączący Bułgarię z Jus 


ta znalazła swój wyraz w 
u z konferencją bałkań 


za, Wwracającego z Turcji 


do kraju, ł premier Kiosseiwa: 
now i towarzyszył mu w ciągu. całej 
podróży przez terytorium bułgarskie. 


oświadczył, że w naj: 
y e przybędzie z oficjalną 
wizytą do Sofii, 

Poważnym krokiem do polepszenia 
stosunków między Bułgarią a Ententa 
bałkańska było także poinformowanie 
rządu bułgarskiego o wynikach kon- 
ferencji za pośrednictwem posła - Bułe 
garii w Ankarze, przez premierą gres 
ckiego, p. Metaxasa, 

Jak widzimy „wiecznie gotujący się 
kocioł bałkański* stanowczo zasłużył 
sobie na zmianę nazwy. 


TREZETA NOD EEDE OR 
Złóż Grosz === 
—< Mae Fe ©. IW. 
| ee dozna 


-DLACZEGO PRZECIW ŁUPIEŻOWI 
f.WYPADANIU WŁOSÓW TYLKO 


OLEUM PETRAE „GLIMAR”? 


LATEGÓ,ŻE SKUTECZNOŚĆ 
TEGO PREPARATU ZOSTAŁA DO: 
WIEBZIONA 20 AUTENTYCZNYMI 
ORZECZENIAMI KLINIK KRAJO- 

CH I LEKARZY SPECJALISTÓW 


STEKACH. 


„PERFUMERIACH I DROGERIACH 


Str, 4 


„DZIENNIK POLSKI“ 


Japonia gotowa mówić 


Tokio, 7. 3. (PAT). Na wczorajszym 
posiedzeniu komisji budżetowej seje | 
mu, minister Hirota wyraził zadowo- 
lenie z powodu tego, że 

nastręcza się sposobność do na- 

wiązania rozmów w sprawie roz- 

brojenią ną morzu, Japonia — za- 
znaczył Hirota — byłaby gotowa 
domagać się zupelnego zniesienia 

pancerników i lotniskowców. O- 


świadczenie to było prawdziwą 
niespodzianką. 
S, O. S. 
Osło, 7. 5. . (PAT). Donoszą z Trans: 
heim, że niemiecki krążownik „Koeln“ 
wysyła sygnały S, O. S. „Koeln“ natra 


| fit na silną burzę na szerokości wyspy. 


Halten. Z Alesundu i Roervik wysta- 


| no łodzie ratunkowe. 


l 


`, marca 1938 x. 


nów ” Serdeczne powitanie 
w sprawach rozbrojeniowych min. J. Becka w stolicy Włoch 


Rzym. 7. 3, (PAT). Wczoraj o gor 


dzinie 19.30 przybył do Rzym minis- 


ster spraw zagr, -Beck .z małżonką. 
Wraz z ministrem przyjechali: dyrek= 
tor gabinćtu ministra p, M. Łubieński, 
wicedyrektor departamentu polityczne 


go M. S. Z. p. ] „Potocki, Od-Wenecji.- 


towarzyszył min. Beckowi ambasador 
R. P. przy kwirynale dr A. Wysocki. 
Na przyjęcie min, Becka i osób toz 


„Naród polski wierzy, że wytrwacie i zwyciężycie” 


Pierwszy Kongres Polaków w Niemczech 


Berlin, 7. 5. (PAT.) Odbyty dziś w 
Berlinie pierwszy kongres Polaków w 
INiemezech, był podniosłą manifestacją’ 
zwartości ludu polskiego. Olbrzymia 
sale berlińskiego Theater des Volkes, 
wypełniła się po brzegi przybyłymi na 
kongres delegatami ze wszystkich okos 
lic Niemiec. Zwracały uwagę stroje lue 
dowe poszczególnych dzielnic. a więc 
Śląska opolskiego, Warmii, Mazurów, 
ziemi malbowskiej, babimojskiej, mię: 
dzyrzeckiej i t. d. Na święto tutejszych 
Polaków zjechali przedstawiciele mniej 

` szości polskiej z innych krajów euros 
pejskich oraz ze Stanów  Zjednoczoe 
nych. Obecni byli również reprezene 
tanci mniejszości narodowej duńskiej i 
mniejszości narodowej litewskiej w 
Rzeszy, Wśród szeregu ości z Polski, 
obecny był w imieniu światowego 
Związku Polaków z zagranicy wicepre 
tane E PROZĄ 


PARAGRAF ARYJSKI p. 
W POMORSKIM SYNDYKACIE 
DZIENNIKARSKIM 


Bydgoszcz, 7. 3. (PAT.) Odbył się tu 
ziš doroczny zjazd Syndykatu Dzien” 
nikarzy Pomorskich, na którym m, in. 
dokonano zmiany statutu, dodając w 
artykule 4:tym zdanie, stwierdzające, 
łonkiem Syndykatu nie może być 


— 


zes Michał Pankiewicz į ks. kanonik 
Zborowski w imieniu prymasa Polski 
ks. kard. Hlonda. 

Bogaty program kongresu przepla: 
tany był koncertem muzyki polskiej w 
wykonaniu orkiestry symfonicznej pod 
batutą prof, Aleksandra Sienkiewie 


cza. Punktualnie o godzinie: l2:tej oe 
twarcia kongresu dokonał ks. patron 
dr B. Domański, prezes Zw. Polaków 
é sztandar 


w Niemczech, Złożył on 
rom ludu polskiego ora 
mowie programowej scharaktery 
hasło „polskość istotą duszy Polaka*. 
Podkreśliwszy trwałość uczuć narodo+ 
wych i braterską jedność tutejszych Po 
laków, ks. patron zaznaczył: Między 
nami niema miejsca dla partyjnictwa, 


| wszystkim w 


| 


klas, stanów. Każdy z 
każdemu z Polaków jest bratem. Nas 
stępnie ks. kanonik Zborowski. odezys 
tał orędzie ks. Prymasa Hlonda, Wi: 
ceprezes Światow. Zw. Polaków Panz 
kiewicz zakończył swe przemówienie: 
Naród polski wierzy, że — jak mówi. 
hasło wasze — wytrwacie i wygracie. « 

Po przerwie w drugiej cześci kongres 
su, odbyła się wzruszająca uroczystość 
nadania „Odznaki wiary i wytrwania” 
acym od lat 15 w sze: 
regach Związku Polaków w Niema 


czech. Z kolei zabrał głos kierownik || 


naczelny związku Polaków dr Jan 
Kaczmarek. Po zakończeniu przemóż 
wienia dr Kaczmarek obwieścił „pięć 
prawd Polaków”: 


nas Polaków, fi 


warzyszących mu, dworzec rz ymski us 
deekorowano sztandarami. poli ni | 
włoskimi: -Ściany dworca ozdobiono 
orłami polskimi i. Krzyżami sapaudz. 
kimi, 

Ministra Becka i osoby mu towarzy 
szące przybyli powitać ze strony wios 
skiej min. spraw zagr. hr. Ciano, min. 
stanu sekretarz: generalny partii fas 
szystowskiej Starace, wicemin. spr, 
zagr. Bastianini z malżonką, podsekre. 
tarz stanu w prezydium rady mini: 
strów Medici del Vascello, gubernator 
Rzymu ks. Colonna i w. i. 

Ze strony polsi obecnych. bylo 
wiele osób oficjalnych, duchowna i 
świecka polska kolonia oraz dziennie 
karze, 

Min. Beck.po przywitaniu sie z oczes 
kującymi go dostojnikami, udał się 
przed dworzec. Cały dworzec był rz: zga 
Siście, iluminowany i' dekorowany 
sztandarami polskimi i w 
rągwie powiewały rów 
wiodących przez miasto, Li 
rubliczności, stojące za 5 
rabinierów i policji w munduwac 
lowych, wznosiły okrzyki na c 
ski, min. Becka i Mussoliniego. 

Min. Beck zajął miejsce w pie 
samochodzie w towarzystwie mint 
spraw zagranicznych Ciano i udał się 
do:willi „Madama”, 05; 

w rem p. min. Beck spożył os 
biad w ścisłym gronie. 


Zaaranżowany przez Jeżowa proces 


Paryż, 7. 5. (FAT) Jeden z głów. 
nych | orgauć 

„Oeuvre“, 
cesu moskiewskie; 
przeczenia, iakie w zwiazku z zezna. 
niami oskarżonych ogłaszają publie 


Uroczyste poświęcenie 


Hotelu Turystycznego L. P. T. w Sławsku 


Sławsko, 7. 3, (PAT). W Sławsku 
odbyło się wczoraj, w niedzielę, uros 
Czyste poświęcenie Hotelu Turystycz- 
nego Ligi Popieranią Turystyki, 
orajszym uroczystościom towa» | 
ła piękna słoneczna pogoda. Do 
a przybyli: wicemin. komuni- 
i Al. Bobkowski, wicemin. 
spraw wewn, Korsak, wicemin, W, R. 
i O. P, Alexandrowicz, wicewojewoe 
da stanisławowski dr Seydlitz, szef 
Okr. Urzędu W. F. i P, W. we Lwo» 
wie pułk, Polniaszek, starosta stryjski 
Harmata, członkowie Rady Ligi Poe 
pierania Turystyki oraz wyżsi urzędni 
cy Ministerstwa Komunikacji. Z oko- 
licznych wsi przybyła liczną miejscor 
wa,ludność w barwnych strojach lu- 
dowych, Koło hotelu na wysokich ma» 
sztach powiewały flagi o barwach nas 
rodowych. 

U wejścia do Hotelu powitał wice» 
ministra Bobkowskiego przedstawiciel 
bojków. W imieniu gminy zbiorowej 
Sławsko przemówił przełożony tej 
gminy p, Kupczyński, 

Jako ostatni zabrał głos prezes Rady 
Głównej L, P. T, wicemin. Bobkowski, 
który w dłuższym wywodzie zwrócił 
uwagę na olbrzymi rozwój w ostatnich 
czasach masowego ruchu turystyczne» 
go. Motorem demokratyzacji turystyki 
Stała się Liga Popierania Turystyki, 
która dzięki poparciu włądz, dokonała 
w ostanich 2 latach w Polsce inwesty« 
cji na sumę miliona zł. Jednym z pos 
ważnych dorobków jest zbudowanie 
hotelu turystycznego w Sławsku. Celem 
igi jest uprzystępnienie szerokim mas, 
Som innych także, voza Zakopanem 1 


Krynicą, ośrodków sportów zimowych. 
To też Liga doloży wszelkich starań 
by całe Karpaty wschodnie udostępnić 
w miarę możliwości finansowych dla 
masowego ruchu turystycznego, a przez 
to wzmocnić je gospodarczo. Podkre: 
śliwszy następnie ogromne zasługi prać 
syw dziele propagandy turystyki. wie 
ceminister Bobkowski złożył nowei 
placówce jak najlepsze życzenia, 


opiera wę NA najfóniastyczniejszych 


cyści i politycy, ą nawet osobis 
apolityczne, które zostały przez os 
skarżonych zamieszane do sprawy. 


- „Deuvre* wymienia na pierwszym 
miejscu sprawę znanego prósowiec- 


kiego publicysty Emila Bure, co do, 


którego Rakowski oświadczył, że 
odbył z nim w czasie podróży Lava* 
la do Moskwy rozmowę, inspirując 
go w kierunku niechętnym do zbli» 
żenia  francuskossowieckiego. Otóż 
Bure, zanim jeszcze został wymienio 
ny w procesie moskiewskim, ogłosił 
przed 3 dniami na temat procesu 
moskiewskiego artykuł, w którym 
przytoczył, że w czasie podróży do 
Moskwy z Lavalem pragnął spotkać 
się z Rakowskim, jednakże bezsku» 
tecznie, gdyż ze strony przedstawi- 
cieli służby prasowej Kominternu 
uniemożliwiono mu to. spotkanie, a 
nawet dano do peznania, że spotka» 


Zawiadamiamy naszych P. T. Czytelników, 
że z dniem 1-go marca b. r. PRZENIEŚLIŚMY 


nasz kantor prenumeraty i PEDRA z ulicy 


Bielowskiego 3, 


do lokalu przy ul. ZIMORQWICZA 15 


telefon 240 - 42 


Wymordowano rodzinę generała 


Skierniewice, 7. 5, (Tel. wł.) W nocy 
z czwartku na piątek zostałą zamordor 
wana żona gen. Kozickiego oraz 5;les 
tnla córka i dwie: służące, Zbrodnię tę 
ujawnił gen, Kozicki pe powrocie w 
dniu dzisiejszym ze szpitala. Gen. Ko: 
zicki przybywszy de domu, zastal 


mieszkanie zamknięte i przy pomocy 
ślusarza dostał się dopiero do: wnętrza, 
gdzie stwierdził morderstwo. Zbrod: 
niarz po zrabowaniu niektórych rzes 
czy zbiegł. 

Władze prowadzą dochodzenie. 


amsiwach 


nie takie mogloby Radowskiemu za 
szkodzić. 

„Oeuvre pisze, że po tm oświad 
czeniu Bure przychodzą teraz spone 
taniczne przyznania się oskarżonych 
w procesie, . przy: czym Rakowski 
twierdzi, że z Bure ` spotkał się, co 
bylo oczywistą nieprawdą, ponieważ 
wszyscy: dziennikarze francuscy, któ 
wrąż z p. Bure byli w Moskwie, 
stwierdzić mogą, że Bure nie mógł 
mieć spotkanie z Rakowskim. 


W dalszym ciągu „Oeuvre“ zas 
mieszcza ` kategoryczne zaprzeczenie 
znanej publicystki socjalistycznej 


Magdaleny Paz, która stwierdza, że 
w roku 1928 w ogóle nie była w Ber 
linie i że wobec tego nie mogła w 
tym czasie spotkać się z Krestińskim 
którego nigdy w życiu zresztą nie 
spotkała. 

Inhy publicysta -francuski Alfred 
Rosne: stwierdza również na łamach 
prasy paryskiej, że w r. 1928 w ogó- 
le nie był w Berlinie i że nigdy w ży 
ciu Krestińskiego w Berlinie nie 
spotkal. 

`B. deputowany francuski Nicole, 
którego również w swych zeznaniach 
wymienił Rakowski, ogłasza oświad 
czenie, że w r. 1927'w ogóle nie spot 
kiego ani w Rayat, ani 
iże w ogóle go nie znal. 
DE POZA OZOKZYEDZZWZZJAZYCTERY CZE PĘD TETE 

HOOVER W BERLINIE. 

*Berlin, 7. 3. (PAT). W poniedziałek 
spodziewany jest przyjazd do Berlina 
byłego prezydenta St. Zjednoczonych 
Herberta Hoovera, 

Berlin, 7. 3. (P98). "W berlińskich 
zborach Bekenntniskirche zawiadomio: 
„no. dziś licznie zgromadzonych wiet- 
nych o stanie sprawy pastora Niemoel: 
lera, Po zakończeniu postępowania s¥ 
dowego pastor Niemoeller — jak wy 
nika. z oświadczeń złożonych w zbo 

rach ewangelickich — przeniesiony z0- 

stał obecnie do obozu koncentracyjne: 
į go Sachserhausen, 


"Nr. G 


` „DZIENNIK POLSKI" 


wimuk, 8. marca 1938 r. 


Team „a“ bije team „b“ 5:2 


piłkarski przed wyjazdem do Szwajcarii 


Treningowy mecz 


Katowice. 6. 3, W niedzielę rozegra 
ny został w Katowicach treningowy 
mecz piłkarski przed wyjazdem do 
Szwajczrii między dwoma reprezenta- 
chami Polski: Teamem A i Teamem B, 
zakończonym zwycięstwem Teamu 
„à“ w stosunku 5:2 (3:1). 

Składy drużyn były następujące: 
Team „A“ (niebiescy): Madejski, 
Szczepaniak — Gałecki, Góra—Nytz 
—Piec 2, Piec I. Piątek — Wostal — 
Pytel-Łyko. Team „B“ (czerwoni): 
Krzyk (Pawłowski), Twórz—Michal- 

i, Będkowski—Wasiewicz — Kotlar 
czyk, Szwarz — Szerfke — Korbas — 
Cebula — Habowski. 

Gracze Ruchu wyjechali do Gliwic 
i nie brali wskutek tego udziału w za» 
wodach. 

Już w pierwszej minucie Krzyk por 
pisuje się piękną paradą, wyjaśniając 
sytuację pod swoją bramką. Gra jest 
dosyć wyrównana, chociaż więcej sye 


tuacji podbramkowych posiadają nie- 
biescy, nie potrafią ich jednak wyko» 
rzystać. W 15-tej minucie Pytel wystar 
wia Piątka, a ten strzela nieuchronnie, 
zdobywając prowadzenie dla niebie 
skich. W l8-tej minucie Łyko strzela 
na bramkę, Krzyk broni niepewnie, co 

tuje Wostal, podwyższając 
wynik do 2:0, W 36-tej minucie atak 
drużyny „czerwonych“ kończy się zdo 
byciem pierwszej bramki przez Ha* 
bowskiego, Na minutę przed końcem 
pierwszej połowy Piątek zdobywa 
trzecią bramkę, strzelając b. ładnie w 

róg. Była to najładniejsza 
bramka, 

Po przerwie następują w drużynach 
zmiany, Z drużyny czerwonych prze» 
chodzą do „niebieskich“: Szerfke na 
miejsce Pytla oraz Kotlarczyk ną miej- 
sce Góry. Bramkę opuszcza Krzyk u 
czerwonych, a ną jego miejsce wcho» 
dzi Pawłowski. Nie zmienia to w nie 


czym przebiegu gry, która jest nadal 
nieciekawa. Bywają takie okresy, że 
gracze nie wiedzą, co robić z piłką, 
czyniąc wrażenie początkowujących 
piłkarzy. co zauważyć można zwłasz- 
cza w drużynie czerwonych. W 29:tej 
minucie Piątek z podania Pieca zdoe 
bywa czwartą bramkę. W chwilę póź- 
niej Habowski uzyskuje drugi punkt 
dla „czerwonych“. Wynik dnia ustala 
w ostatniej minucie Wostal, 

Najlepiej z pośród napastników zas 
grał Piątek, rozporządzający dobrym i 
pewnym strzałem, następnie Piec I., 
Łyko, dalej w pomocy Nytz, który 
grał najrówniej ze wszystkich pomocni 
ków, z bocznych- pomocników najs 
lepszym był Góra. Obrona Szczepa- 
niak—Gałecki wypadła gorzej niż pa« 

ra Michalski—Twórz. U czerwonych 

dobrym był Szerfke, Wasiewicz słaby, 
zaś Kotlarczyk tylko chwilami grał 
dobrze. 


Na boiskach piłkarskich Polski 


MECZE PIŁKARSKIE W WARSZA» 
| - | 


Warszawa, 7. 5. (PAT.) W niedzielę 
rozegrane zostały w Warszawie trenin= 
gowe mecze piłkarskie z udziałem drus 
żyn ligowych. 

Warszawianka spotkała się z CWS, 
bijąc go 6:2 (2:0). Boisko było bardzo 
ciężkie. Poziom zawodów słaby. Pras 
wie do końca pierwszej połowy wynik 
był bezbramkowy. Dopiero w ostate 
nich minutach pierwszej połowy padły 
dwie bramki dla Warszawianki. Dla 
Warszawianki bramki zdobyli; Pirych 
(3), Knioła, Rusin i Prosator (po jes 
dnej), a dla pokonanych Szulc į Gras 
bowski. 

Polonia spotkała się z Drukarzem, 
zwyciężając go 6:0 (2:0). 


PORAŻKA ŚLĄSKICH PH.KARZY 
W KRAKOWIE 


Kraków, 7. 3. (PAT.) W Krakowie 
odbył się mecz pomiędzy Cracovią i 
Pogonią Katowicką, zakończony zwy 
cięstwem Cracovii (1:0). Bramki 
dla Cracovii zdobyli: Zembaczyński 
(2, Roczniak, Skalski i Stępień. 


WARTA POZNAŃSKA PRZEGRY» 
WA Z MIEJSCOWĄ LEGIĄ 


Poznań, 6. 3. (PAT.) W towarzye 
skim meczu piłkarskim osłabiona Wars 
ta (bez Szerfkego, Fontowicza. Sobko» 
wiaka, Szwarca i Twórza) przegrała z 
poznańską Legią 1:4 (0:1). Bramki dla 
zwycięzców zdobyli Mazgaj i Przyby* 
łowicz (po dwie). 


+... à 
Katowice. 6. 3. W Gliwicach 


Ruch z Wielkich Hajduk, który roze: 
 ETTIĘRPTĘZYPTEPTECY SORENTO VEEG IERE EE EEEE: 


MAJCHRZYCKI BIJE PISAR. 
SKIEGO. 


Łódź, W Łodzi odbył się mecz boke 
serski między K, S, Geyer (Łódź) 
i Sokołem (Poznań). Zwycięstwo od- 
niósł zespół łódzki w stosunku 9:7. 
Wyniki techniczne przedstawiają się 
następująco (na pierwszym miejscu za” 
wodnicy Sokoła); 

w muszej — Nowacki został 
kautowany przez Usielskiego, 

w koguciej — Czerwiński wypunkto» 
wał Wojciechowskiego 1, 

w piórkowej — Rogalski przegrał na 
Punkty z Augustowiczem, 

w lekkiej — Janowczyk wygrał na 
punkty z Mikołajczykiem, 
w 2 lekkiej — Pela 

Wojciechowskim 2, 

w półśredniej — Dankowski przes 
Brał na punkty z Ostrowskim, 

ow średniej — Majchrzycki pokonał 
Pisarakiego, 

w półciężkiej — Rogowski wygrał 
z Wurmem. 


zno- 


zremisował z 


RB 


grał mecz piłkarski 
Vorvaeris Rasensport, 
wynik remisowy 2:2 (2:2). 

Ruch zaprezentował się słabo, nie 
mniej w pierwszych minutach znacznie 
górował, zdobywając w ciągu 6 minut 


z mi wym 
wywalczając 


I karnego do 2:0, Gospodarze nie śpie- 
szyli się i jeszcze w pierwszym kwa: 
dransie wyrównali przez Szatona, Mi» 
mo wysiłków obu drużyn, dalsze ata- 
ki nie zmieniły wyniku meczu. Po 
przerwie Ruch miał lekką przewagę, 


dwie bramki. Prowadzenie zdobył | ale nie zdobył się na skuteczną akcję 

Wiechoczek w 4-tej minucie, a w dwie | pod bramką przeciwnika. 

minuty później podwyższył z rzutu Widzów zebrało się około 7 tysięcy. 
z 


Mistrzostwa Polski 
w koszykówce kobiecej . 


"Toruń. 6, 5, W drugim dniu zawos 
dów koszykówki kobiecej o mistrzo= 
stwo Polski rozegrano następujące me- 
cze: AZS Warszawa—AZS Lwów 
41:26, IKP Łódź — Makab į Warsza» 
wa 73:19, AZS Warszawa — Związek 
Strzelecki Toruń 83:23, Makabi War: 
szawą — KPW Pomorzanin 31:24, 

W niedzielę zakończyły się w Toru- 


| niu 3łdniowe' zawody o mistrzostwo 
Polski w koszykówce kobiecej. Pierw» 
sze miejsce i mistrzostwo Polski zdo- 
była drużyna- warszawskiego AZS, 
Wicemistrzostwo Polski uzyskała dru» 
żyną łódzkiego IKP, 3) AZS Lwów, 
4) Makabi Warszawa, 5) KPW Pomos 
rzanin Toruń, 6) KS Związku Strzelec- 
kiego Toruń, 


Niespodziewane zwycięstwo Ruchu 
nad -poznańskim H. C. P. 


Poznań, 7. 3. W Poznaniu na meczu 
o drużynowe mistrzestwo Polski w 
boksie Śląski Ruch, po niedawnym 
zwycięstwie nad Waria, odniósł nowy 
sukces, tym razem nad drugą poznańs 
ską drużyną HP. Ślązacy wygrali 
spotkanie w stosunku 9:7, mając przes 
wagę w ciężkich wagach. Dzięki temu 
zwycięstwu Ruch zdobył już wicemi» 
strzostwo Polski. 


WARTA WYGRYWA Z GDYŃSKĄ 
FLOTĄ 11:5 


Gdynia 7.3. W Gdyni w drugim 


meczu bokserskim o mistrzostwo Pols 
ski, poznańska Warta pokonała gdyń: 
ską Flotę 11:5. 


TABELA MISTRZOSTW BOKSER- 
SKICH POLSKI 


Po niedzielnych zawodach stan tas 


beli mistrzostw bokserskich Polski 
przedstawia się następująco: 

gier pkt. st. zw. 

1) Warta SP EBY 33:2, 

2) Ruch 5 82, 45:37 

3) H. C.P. 5 46 38:45 

4) Flota 5 0:10 26:54 


Olimpiada w Tokio 


Tokio, 7. 3, (PAT.) Premier książę 
Konoye oświadczył dziś w Sejmie, że 
Japonia nadal jest zdecydowana zorga: 
nizować w r. 1940 Igrzyska Olimpij: 
skie i wystawę międzynarodową, Pres 
mier zaznaczył, że Japonia zawiadomi: 
ła o swej decyzji cały Świat i ze zmia* 
na tej decyzji odbiłaby się niekorzyste 
nie na stosunkach międzynarodowych 


może się nie odbyć 


Japonii, Te manifestacje międzynaro» 
dowe mają się odbyć za dwa lata, bys 
łoby więc rzeczą przedwczesną już Oe 
becnie niepokoić się o nie. Premier ue 
znaje jednak, że Japenia może być zmu 
szona do zrewidowania swej decyzji 
zorganizowania Igrzysk Olimpijskich, 
gdyby sprawy chińskie przyjęły pos 
ważniejszy obrót. 

CE GEORGE 


Zjazd delegatów 
6 baonu 1 brygady 


Warszawa, 7. 3. (PAT). Wczoraj 
odbył się d delegatów i komendan 
tów oddziałów 6 baonu 1 brygady 
pod przewodnictwem inspektora Ar- 


wii mem. dyw. Tadeusza Piskora W 


| zjeździe wzięlo udział około 80 osób. 
d powziął szereg rezolucyj w spra 


wach politycznych i organizacyjnych. 
Zjazd wysłał do p. Marszałka Śmi- 


Str. 5 


Para Jędrzejowska — Hebda 
mistrzami Monte Carlo 


Monte Carlo, 7. 5. W niedzielę na 
międzynarodowym. turnieju w Monte 
Carlo w finale gry tnieszanej para pole 
ska Jędrzejowską — Hebda pokonała 
parę amerykańsko — francuską Whecz 
ler — Brugnon 7:5, 6:4. 

W grze pojedyńczej panów zwycięz* 
ca Tłoczyńskiego Francuz Bolelli po: 
konał zdecydowanie Anglika Austin? 
6:4, 6:3. 


PIERWSZY DZIEŃ ZIMOWYCH 
MISTRZOSTW PŁYWACKICH 
POLSKI 


Łódź, 7. 3. W. sobotę rozpoczęły się 
w Łodzi zawody pływackie o mistrzo» 
stwa zimowe Polski, 

Pierwszego dnia pobite zostały dwa 
rekordy Polski, Na 100 metr. stylem 
klasycznym przez Heindricha (1:18,8), 
a w sztafecie 4X100 metr. stylem do: 
wolnym pań przez FKS Katowice — 
(6:06,2). 

Wyniki techniczne w licznych przed: 
biegach były w finałach następujące: 

400 m. dowolnym: 1) Jędrysek (Gie 
szowiec) w czasie 5:24,4, 

100 m. stylem grzbietowym: 1) Le: 
nert (AZS W/arszawa) 1:18, 

100 m. stylem klasycznym: 1) Heis 
drich (Dab) 1:18,8 (nowy rekord Pol: 
ski), 2) Kot (Pogoń Lwów) 1:24:8. 

100 m. dowolnym: 1) Karpiński (A 
Z. S. Warszawa) 1:07,8. 

Sztafeta 3X100 m. stylem zmiennym: 
1) AZS Warszawa 3:51,6. 

Konkurencje pań dały nastepujące 
wyniki: 100 m dowolnym: 1) Matter 
(Dab) 1:23, 200 m. stylem klasycznym: 
1) Bollówna (EKS) 3:3 — Sztafeta 
4X100 stylem dowolnym: 1) EKS Kar 
towice 6:06,2 (wynik lepszy od rekor- 
du Polski o 3,1 sek.). 


NOWY MISTRZ NARCIARSKI 
ARMII 

Zakopane, 7. 3. W niedziele zakoń: 
czone zostały w Zakopanem zawody 
narciarskie o mistrzostwo Polski woj- 
skowych klubów sportowych. 

Bieg zjazdowy odbył się w przełęczy 
pod Zakosy, do mety przy szałasach 
w. Goryczkowej, slalom w suchym zles 
bie na Kalatówkach. Warunki, mimo 
wspaniałej pogody, dość ciężkie, gdyż 
miejscami śnieg był silnie zmrożony 
nawet na lód, co zmuszało zawodni» 
"ków do jazdy na wąskim pasie. 

Wyniki biegu zjazdowego: 

1) kapr. Mrewca Fr. 1:41, 

2) podch, Jerzy Godlewski 

3) podch. Łach Witold 1 

5) ppor. Wielochowski 1:49. 

Bieg ukończyło 38 zawodników. 

W slalomie: 1) por. Zalewski Stan. z 
ogólnym czasem 1:59, 2) kapr. Mrowca 
Fr. 2:02, 3) ppor. Wielochowski 2:11. 
Ogólny wynik w kombinacji alpej: 
skiej: 1) kapral Mrowca Fr. nota 164, 
2) podch. Godlewski 178, 3) podch. 
Wielochowski 178, 

Tytuł mistrza wojskowych klubów 
sportowych w obliczeniu z biegu płas 
skiego, biegu zjazdowego i slalomu, 
zdobył kapral Haratyk Jan, tytuł wice 
mistrza — podchorąży Łacz Witold. 


KANADYJCZYCY I AMERYKANIE 
ZWYCIĘŻAJĄ W NIEMCZECH 


Berlin, 7. 3. Kanadyjska reprezenta 
cja hokejowa pokonała w Berlinie re- 
prezentację stolicy Rzeszy zdecydowa- 
nie 10:2 (4:0, 3:0, 5:2). 

W Norymberdze reprezentacja hoke 
jowa Ameryki rozgromiła reprezenta- 
cję Norymbergi 12:0 (3:0, 5:0, 4:0). 


+ Rydza 


Ad, 


depeszę następujące 


„Walny zjazd delegatów i komen 
dantów oddziałów 6 baonu 1 brygar 
dy, zwołany w Warszawie, składa 
Panu Marszałkowi wyrazy hołdu i 
czci z zapewnieniem pełnego oddania 
meldując równocześnie, że rozkaz Je- 
go podniesienia Polski wzwyż będzie 
wykonany tak, jak rozkazy Komen: 
dantą 

Komendant Koła 


í=) Piskor, generał”. 
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skule zza 
płotu 


Ostatnia, piąta z rzędu „fala ta:joj= 
sów”, zatytułowana „Kule zza płotu”, 
była niewątpiiwie najlepszą ze wsżyste 
kich dotychczasowych audycyj tego 
rodzaju, nadawanych przez Rozgłośnię 
Iwowską. Doskonale obmyślona satyra 
społeczna na plotkarstwo, na bujdy, 
blagi, wersje i pogłoski, w miarę przy. 
prawiona pikanterią polityczną, świete 
ne piosenki, dowcipy i dialogi — sloe 
wem całość warta szczerego uzna 
nia, zarówno dla autora, p, W, Bus 
dzyńskiego, jak i dla wykonawców. Tas 
kie piosenki, jak np.: 4 

Leci pies przez ogród 

Ogonem wywija, 

Już się plotka rodzi: 

To nie pies, lecz żmija — 
zasługują na wydanie wśród najudat- 
niejszych tekstów Budzyńskiego, 

Sposób zmontowania słuchowiska, 
kompozycja akcji, technika efektów 
akustycznych, jak zwykle, na wysokim 
poziomie. 

„Kule zza płotu“ uważamy za audys 
cję szczególnie udaną, w której wybór 
tematu i dobrze pojęta aktualność mia- 
ła głębszy sens, sięgający poza jeden 
wesoły wieczór, (p) 


( prolongowanie wystawy Waliszewskiego 


Sprawą pomieszczenia dwóch towa- 
rzystw, Związku Zawodowego Art, 
Plastyków i Tow. Przyjaciół Sztuk 
Pięknych długie lata czekała na swe 
załatwienie i dopiero kiedy brak miej: 
sca w Muzeum Przemysłowym szcze: 
gólnie dotkliwie dał się we znaki we- 
szła na tory realizacji, Wymienionym 
towarzystwom przydzielono lokal mos 
że nie najlepszy, ale bez porównania 
bardziej nadający się do urządzania 
wystaw, niż poprzednie. Równocze: 
śnie z tą chwilą wyłoniła się nowa 
sprawa wcale nie pomyślna dla dobra 
kultury Lwowa, Dwa dotychczas od- 
dzielnie istniejące towarzystwa umie: 
szczono w jednym lokalu. Odrazu wy: 
łoniła się kwestia jego podziału, uka- 
zały się nawet artykuły w prasie w 
sposób dość bezceremonialny rozwiąe 
zujące zagadnienie. Wiadomym było 
już wtedy, że zarysowujący się kon- 
flikt przybierze kiedyś na rozmiarach. 

Nowy lokal objął tymczasem Z. Z, 
A. P. i urządził w nim dwie wystawy. 
"Tow. P, S. P, pozostało na razje na 
dawnym miejscu i dopiero teraz ma 
zamiar wprowadzić się do nowych sal, 
a nawet w najbliższą niedzielę otwo- 
rzyć nową wystawę. 


Powstała przykra sytuacja, gdyż sas 
le zajęte są przez Waliszewskiego. 
Zbędnym byłoby rozpisywać sję kim 
był ten artysta i jakie jego w polskiej 
sztuce miejsce, Faktem jest, że o spros 
wadzenie jego spuścizny i pokazanie 
jej Lwowowi starał się Związek Zaw. 
oddawna, dokładając wiele zachodów. 
Wystawa trwała niestety nazbyt króte 
ko, aby choć w części zrekompensos 
wać stacania organizatorów, Wystąpis 
l; więc z projektem o jej przedłużenie, 
proponując danie przynajmniej na ty- 
dzień bezpłatnego wstępu dla zwiedza 
jacych, Czynione w tym celu starania 
pozostały bez rezultatu, Magistrat zas 
łatwił się szybko, nakazując zwinięcie 
wystawy do wtorku i oddania z kolei 
lokalu na wystawę T. P. S. P. — Trud< 
no wymagać od władz, by zdawały so- 
bie sprawę z wagi twórczości Walis 
szęwskiego. Pomińmy okoliczność, że 
jeśli nie dowierzano Związkowi mos 
ina było zasięgnąć porady u fachowa 
ców, pozostanie fakt, że na słuszną i 
uzasadnioną petycję znalazły tylko nes 
gatywną odpowiedź. Przypomina się 
smutne wydąrzenie kiedy przed trze- 
ma laty usunięto z pałacu Biesiadec: 
kich eksponaty Salonu Związkowego, 


O co chodzi w procesie moskiewskim 


Każdy proces polityczny w Sowie: 
tach inscenizowany przez GPU za- 
wsze posiadał swoje ukryte cele. Od- 
powiednio do tych celów układa się 
akt oskarżenia, „obrabia” się oskarżoa 
nych, reżyseruje się we wszystkich 
szczegółach efektowne momenty pros 
cesu, Procesy polityczne bowiem są 
instrumentem w rękach dyktatora so- 
wieckiego, który przy ich pomocy usis 
luje osłabić swoich przeciwników i u= 
trwalić swoją dyktaturę, 

Kiedy odbywały się procesy starych 
przewódców bolszewickich — Zino- 
wiewa i Kamieniewa. Piatakowa i Ras 
dka, kiedy na tajnym posiedzeniu trys 
bunały wojennego skazano ną karę 
Śmierci marszałka Tuchaczewskiego 1 
jego współtowarzyszy generałów 
sowieckich, wydawało się, że Stalin 
poskromił swoich przeciwników ł że 
powinna nastąpić w sowieckim życiu 
politycznym pewna przerwa, jeśli choż 
dzi o inscenizację procesów politycza 
nych, Okazało się jednak, że po ska- 
zaniu wybitnych przewódców opozy- 
cji lewicowej władze sowieckie przy» 
stąpiły do tępienia opozycji na prowin 
cji. W rozmaitych częściach ZSSR w 
okresie drugiego półrocza 1937 odby» 
ło się kilkaset procesów politycznych 
w sądach prowincjonalnych, W proces 
sach tych kilka į kilkanaście tysięcy so 
wieckich działączy prowincjonalnych 
skazano na karę śmierci i rozstrzelano, 
Lecz i tego nie wystarczyło dyktatoro» 
wi sowieckiemu. Wytoczył on proces 
przeciwko przewódcom t. zw. opozy- 
cji prawicowej, która w niemniejszym 
stopniu jest niebezpieczną dla dyktatu 
ry sowieckiej, jak i trockistowska le- 
wicowa opozycja, Poprzednie procesy 
polityczne służyły właśnie temu celos 


wi — zniszczenia i potępienia opoz 
lewicowej. 

Ponieważ nastroje ludnosct sowiece 
kiej, a zwłaszcza robotników i chło: 
pów ujawniają ciągle wrogi stosunek 
do dyktatury sowieckiej, ponieważ 
pomimo urzeczywistnienia dwóch pię: 
cioletnich planów gospodarczych wa- 
runki życiowe uległy dalszemu pogor- 
szeniu, hasła opozycji prawicowej pa? 
dały na podatny grunt, Wyłaniało się 
nowe niebezpieczeństwo dla rządzącej 
grupy Stalina. Na tym właśnie tle za* 
inscenizowany został nowy procès 
przeciwko przewódcom opozycji pra: 
wicowej, 


W ciągu pierwszych dni proces mos 
skiewski odsłonił prawdziwe intencje 
jego reżyserów. Przecież i komisarz 
finansów Hrynko i komisarz rolnictwa 
Czernow i jego zastępca Lubarew i ko 
misarz przemysłu drzewnego Iwanow, 
z całą otwartością wygłaszali długie 
mowy oskarżycielskie przeciwko so- 
bie, A więc działy się nadużycia w 
dziedzinie skarbowej i podatkowej, bo 
komisarz finansów Hrynko, jak sam 
twierdził, celowo to wszystko robił 
aby wywołać niezadowolenie ludności 
z powodu wysokich podatków i rygo- 
rystycznych metod ich ściągania. Upa» 
dek produkcji rolniczej w Sowietach 
i jej przyczyny — wyjaśnił komisarz 
rolnictwa Czernow, który twierdził, że 
celowo dezorganizował rolnictwo, aby 
spotęgować nastroje przeciwsowiece 
kie, a jego zastępca Zubarew oświad: 
czył, że usiłował on zorganizować po: 
wstanie chłopskie na Kaukazie półno- 
cnym. W tym duchu zeznawał i ko- 
misarz przemysłu drzewnego Iwanow 
i dawny przewodniczący Rady Komie 


Wiedeńskie Targi Wiosenne 1938 


(15 — 19 


Z SE A 
arodowych Targów _ Wiosennyci 
składa niezawodnie dowód nadzwyczajne 
go rozwoju gospodarstwa austriackiego. 
Korzystne widoki Wiedeńskich ` Targów 
Wiosennych nie ucierpią bynajmniej przez 
ograniczenie przestrzeni, spowodowane 
spłonięciem Rotundy. Gałęzie eksportowe 
są bowiem na Targach Wiosennych 1938 r. 
nietylko zupełnie niedotknięte ograniczee 
niem przestrzeni wystawowej, lecz przeciw» 
nie posiadają nawet dzięki współudziałowi 
szeregu nowych nader poważnych firm noe 
wą siłę atrakcyjną dla cudzoziemców. 
W Pałacu Targów wystawione będą jak 
co roku ostatnie nowości z zakresu pros 
* dukcji artykułów zbytkowych i użytko” 
wych, wyrobów skórzanych, wyrobów z 
dziedziny mody, odzieży, mebli, zabawek, 
instrumentów. muzycznych, 


Oaz 


marca) 


wytwory wiedeńskiego i austriackiego rzes 
miosła artystycznego. 

Obszar wystawowy w Praterze będzie o% 
bejmował 


sennych przyznane są li 
ulgi paszportowe i kolejowe. 

Ulgi paszportowe: Wolny od wizy 
wjazd do Austrii, wolny od wizy przejazd 
przez Czechosłowację, wolny od opłaty wie 
zowej przejazd przez Niemcy, oraz k, 
opłaty wizowej na prz d prze ęgry. 

Ulgi kolejowe: na kolejach krajowych i 
zagranicznych, na liniach lotniczych, oraz 
na liniach żeglugi rzecznej i morstiei 


| sarzy Ludowych t. zw. premier ZSSR 
Rykow. 

Trochę urozmaicenia do ponuregu 
procesu moskiewskiego wniósł b. za: 
stępca Litwinowa, Krestinski, który po 
czątkowo wypierał się winy, a nawet 
oskarżał GPU o wymuszanie zeznań, 
aby w następnym dniu rozprawy u» 
znać się winnym, Co kryje się za tą 
komedią — trudno na razie osądzić. 
Możliwie, że po nieoczekiwanym wy» 
stąpieniu Krestinskiego zastosowano 
wobec niego specjalne metody. aby 
złamać jega opór — metody tak często 
stosowane w osławionym więzieniu 
na Łubiance, A może zaprzeczenie wis 
ny Kiestinskiego było z góry uplano- 
wane, aby pokazać światu, że oskar» 
żeni w procesach moskiewskich mają 
całkowitą swobodę obrony i że wobes 
nagromadzonego materiału oskarżenia 
żaden z oskarżonych nie może się os 
bronić, W każdym razie proces mo» 
skiewski dobiegający końca wykazuje 
z całą WWS NERY że pierwszym i 
najważniejszym * celem tego procesu 
było zrzucenie odpowiedzialności za 
wszystkie niepowodzenia gospodarcze 
i polityczne Stalina i jego otoczenia na 
żywioły opozycyjne, Drugim zaś ce- 
lem jest skompromitowanie opozycji 
prawicowej w oczach ludności, Dlate- 
go też wysunięto hańbiące zarzuty 
Szpiegostwa i zdrady przeciwko b. pre 
mierowi sowieckiemu Rykowowi i das 
wnemu przyjacielowi Lenina Bucharie 
nowi. H 

Czy zainscenizowana komedia sądu 
i samooskarżenia obwinionych osiąg: 
nie swój cel, jest bardzo wątpliwe. Dy 
ktatura stalinowska coraz bardziej po» 
grąża się w odmęt rozstroju gospodare 
czego i politycznego i coraz bardziej 
wzrasta niezadowolenie ludności, która 
w końcu znajdzie prawdziwego spra» 
swcę jej nędzy i biedy i wytoczy praw» 
dziwy proces przeciwko oprawcy lu- 
dów dawnej Rosji. 


przenosząc je delikatnie pod , 
niebo, 

Waliszewski powinien zostać we 
Lwowie jeszcze nie tydzień, ale co naje 
mniej miesiąc. 

P. S, Jak co roku uchwalony przez 
Magistrat budżet w zakresie kultury i 
sztuki wywołał w kołach zaintereso: 
wanych namiętną dyskusję, Wiemy na 
co pójdzie 920.000. Czy nie znajdzie 
się jednak tysiąc na kupno dla Gal. 
Nar. choćby jednego obrazu Wali. 
szewskiego, Czy nie czas pomyśleć, że 
kultura i sztuka, to nie tylko teatr. 
Okazja dziś nadzwyczajną. Jeden z 
najlepszych obrazów W» „Wielka 
Uczta" czeka na nabywcę. 


MARIAN WÓJCIAK 


e" 


Mały jelieton 


Nie wolno ci... 


Północnoamerykańska republika 
składa się, jak wiadomo, z czterdziestu 
ośmiu suwerennych i wolnych Sta» 
nów, Każdy z nich sam dla siebie usta 
nawia prawa. Prócz tego jednak, wols 
no każdej poszczególnej gminie zakas 
zywać tego lub owego, co w swoim 
mniemaniu uważa za szkodliwe, Jest 
rzeczą zrozumiałą, że przy tej mnogo- 
ści ciał ustawodawczych, uzbierało się 
w ciągu lat mnóstwo oryginalnych na» 
kazów i zakazów. d 

I tak w mieście Wichita, stanu Kan- 
Sas, zaaresztowano pewnego Bogu du: 
cha winnego cudzoziemca za to, że na 
ulicy zapalił papierosa. W Milwaukee 
stanu Wisconsin był do niedawna zas 
kaz wystawiania i sprzedaży papiero: 
sów, samo zaś palenie tytoniu dozwo- 
lone, W Stanie Kentucky nie wolno 
kobiecie pokazać się w kostiumie ką: 
pielowym bez asysty policjanta, wy- 
jąwszy ściśle ograniczone plaże. W mie 
ście Zion w Stanie Illinois, „strojenie 
grymasów" w miejscu publicznym jest 
karane więzieniem, W. całym pólnocz 
nym Stanie Karolina, muszą być 
hotelowe oddalone od siebie o dwa me 
try. W Bostonie Massachusettu, za- 
bronione jest trzymanie psa, wyższego 
jak dziesięć cali (25 cm,). Od 1915 ro» 
ku egzystuje w Stanie Iowa zakaz da- 
wania napiwków, Kobieta, przechadza 
jąca się po ulicach Nilwood (Illinois), 
musi mieć ną sobie „nieprzeźroczystą 
halkę*, w przeciwnym razie wolno ją 
kazać aresztować. 

W 1879 r, istniał w Kalifornii zakaz 
kąpanią się dwóch osób równocześnie 
w jednej wannie. Ktoś posunął swoją 
gorliwość w poszanowaniu prawa t: 
daleko, że zaaresztował dwóch mas 
łych chłopców. biorących zwykłą co- 
sobotnią kąpiel we wspólnej wannie, 
Co najciekawsze, że sąd uznał kąpiel 
chłopaczków za karalną, 

Niezwykle humanitarnie brzmi pews 
na stara ustawa w Stanie Maine: wzbro 
nionym jest pod karą grzywny podpą* 
lanie słomy pod brzuchem muła, w ce» 
lu zmuszenia opornego zwierzęcia do 
biegu. 

Jest to zaledwie mały wybór. Wiele 
tych ustaw nie respektuje się dzisiaj 
całkiem ściśle, zdarza się jednak, że 
ktoś mający z bliźnim na „pieńku” mo- 
żę mu na tym polu porządnie zalać sas 
dła za skórę. 


Na bibliofilskim rynku 


Ostatnią aukcja paryska upamiętni» 
ła się słabą frekwencją i wyjątkowo nie 
skimi cenami, I tak „Les Caracteres" 

| Bruyera z 1688 r. sprzedano zaledwie 
| za 1750 frs. „Le diable boiteux" Lessa- 


goa z trudem osiągnął 1550 frs., za 
oryginalne wydanie z 1707 r. Książki 
z XIX w, były bardziej poszukiwane: 
„Notre Dame de Paris“ Wiktora Hu- 
go osiągnęła blisko 10.000 frs., ale już 
„Cent contes drolatiques“ Balzaca tyle 
ko 1620 frs. „Madame Bovary“ Flau» 


berta miała jeszcze gorszą passę — po- 
szła za 1580 fr.] Natomiast „Le rol 
s'amuse" i „Marion Delorme" sprze- 
dano po 2000. Powodzeniem cieszy się 
„Trophees”, Jose Maria Heredii — es 
gzemplatz z dodatkiem rękopisu za 
wierającego trzy nieogłoszone jeszcze 
sonety. poszedł za 3200 fr.l W końcit 
b. m, zostanie rozprzedana wielką bi- 
blioteka Borderela, zawierającą księ- 
gozbiór z ostatnich łat pięćdziesięciu. 


4 sali sadowej 


Złoczów, (Tel. wł.) W dniu wczo: 
ajszyzm rozpoczął się przed Sądem 
Okr. w Złoczowie przy współudziale 
sędziów przysięgłych, proces karny 
przeciwko sprawcom bestialskiej zbros 
dni jaką dokonali w maju ub, r. na 
folwarku w Bełzcu. Na ławie oskarżo: 
mych zasiedli H. Kuk, Wł, Kaczor, P. 
Cyca, J. Dziadyga, W. Halapa, Wł. 
Iwachow, G. Dziadyga, T. Dziadyga i 
A. Majba. Pierwsi trzej oskarżeni zos 
stali o to, że do maja 1957 r. na obsza- 
me całej Małopolski brali udział w O. 
U, N. i w ramach tej organizacji dokos 
pali morderstwa śp. Marii i Mieczysłas 
wa Jasińskich. W, Hałapa i Wł. Iwa- 
chow oskarżeni zostali o to, że do ma» 
ja 1937 r. należeli į brali udział w O. 
U. N. na obszarze pow. przemyślań+ 
skiego oraz, że podczas pościgu za 
sprawcami mordu na terenie Dąbrowy, 
Podusowej, Podesilnej.i okolicy, ukry- 
wali sprawców w swoich domach, Nas 
stępni dwaj oskarżeni G. i T, Dzia» 
dydzy odpowiadają jedynie za ukry- 
wanie i ułatwianie ucieczki sprawców 
przed pościgiem policyjnym. 

Na polecenie powiatowej egzekuty: 
wy osk, Kuk, będąc komendantem Zwe 
nu, powziął w celu uzyskania większej 
ilości pieniędzy dla OUN plan napadu 
na dwór Jasińskich w Bełzcu. 

Napadu mieli dokonać w ten sposób, 
łe czterech sprawców w ubraniach cya 
wilnych miało wystąpić jako funkcjoż 
nariusze policji śledczej ze Złoczowa, 
1aś piąty miał być przebrany za poste- 
mmkowego P, P. Następnie pod pozos 
rem przeprowadzenia rewizji politycza 
nej u Jasińskich mieli stwierdzić, gdzie 
ukryte są pieniądze i po wywiezieniu 
domowników na drogę pod pozorem 
przesłuchania ich na posterunku P. P. 
w Skwarzawie — dokonać rabunku. 

Po obmyśleniu planu przybyli Kuk, 
Kaczor, Majba i przebrany za policjane 
ła z karabinem Cyca, oraz nieznany 
piaty osobnik, dnia 6 maja 1937 r. oko: 
ło godziny 20-tej na folwark Jasińskich 
w Bełzcu. Kaczor odgrywał rolę kie- 
Townika wyprawy i kazał się tytułos 
Wać przodownikiem, Kuk, Kaczor i 
„pólicjant* Cyca weszli do mieszkania, 
1, Majba pozostał na straży ną weran- 
dzie a piąty sprawca stanął na straży 
przy bramie, Po zapukaniu do drzwi 
Kaczor odpowiedział: „proszę otwos 
1zyć, policja, mamy przeprowadzić res 
wizję”. Jasińska otworzyła drzwi i 
wpuściła trójkę do pokoju. W czasie 
przeszukiwania kredensu na żądanie 
«sobników, którzy przedstawili się za 
a) 


UKRAIŃCY PRZY ROBOCIE 
„Trzech parobków, a mianowicie My 
kietiuk, Szparyk i Tarnowiecki zbili do 
utraty przytomności Jurka Owczaryka 
ła to, że woził mleko do polskiej mle- 
tami spółdzielczej w Gwożdźcu. Po: 
cja wszczęła dochodzenia. 


ZE SPORTU 


WSPANIAŁY WYNIK CUNNINGHAMA 
Ń : NA 1.500 MTR. 

a zawodach lekkoatletycznych w hali 
gim Cunningham osiągnął na 1.500 mtr. 
ietny czas 3:48.4. 

Ay ych samych zawodach Thompson 

wdzj)opzwYż 201 m. Gordon skoczył 

o cal 701 m. a Ganslien uzyskał w skoku 

tyczce wynik 4.15. 

NIEZWYKŁY KONFLIKT SPORTOWY 
Ri MUDZY LITWĄ I ŁOTWĄ 

„między Litwą a Łotwą wybuchł dość 
Łogalny konflikt sportowy, mianowicie 
maa zaproponowała Litwie rozegranie 
w dań międzypaństwowego w piłce nożnej 

u 8 maja. Litwini, którym ten termin 
zaproponowali przełożee 


` bec takie; i 
p A g0 postawienia sprawy 
z mecza 09) Litwini zrezygnowali w ogóle 
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wywiadowców Wydziału śledczego, Ja: 
sińska otworzyła żelazną kasetkę, w 
której znajdowało się 510 dol. am, i 
1.200 zł. Po upewnieniu się w ten spo- 
sób, gdzie ukryte są pieniądze, odgry- 
wający rolę  kierownika-przodownika 
Kaczor, wezwał oboje Jasińskich do 
udania się z nim na posterunek P. P. 
w Skwarzawie, Na rozkaz Jasińskiej 
przygotowano dwa pojazdy — bryczkę, 
na którą wsiedli oboje Jasińscy, fure 
man J, Myskow oraz „przodownik“ 
Kaczor. Drugi pojazd przeznaczony 
był dla reszty „wywiadowców“. Kiedy 
pojazd Jasińskich wyjechał, pozostali 
trzej „wywszdowcy”* wtargnęli do mies 
szkania Jasińskich i zabrali kasetę z 
Eieniądimi Z gabinetu Jasińskiego zas 
brali portfel wraz z dokumentami oraz 
dwa rewolwery i następnie odjechali 
w kierunku Skwarzawy. Po przybyciu 
na gościniec Foczapy—Skwarzawa, cs 
bek figury św Anny, zmusili wożnicę 
Miziantego do powrotu na dwór a sa- 
mi pobiegli za bryczką z Jasińskimi. 
Po depędzcniu bryczki, zeskoczyli na» 
tychmiast z bryczki Kaczor wraz z to- 


warzyszem į połączywszy się z pozos 
stałymi, krzyknęli do Jasińskich — 
„złazić”, Kiedy Jasińska powiedziała 


do brata „to coś podejrząnego*, wów: 
czas osobnicy wyjęli rewolwery i od: 
dali szereg strzałów do Jasińskich żae 
bijając ich na miejscu, Woźnica zaś 
Myśków uciekł, Po dokonaniu zbrodni, 
sprawcy udali się gościńcem w kierun- 
ku Skwarzawy a następnie w kierunku 
Krasnego. 


Korespondenci 


Proces bestialskich morderców 
Ś. p. Jasińskich z Bełzca 


W niedalekiej odległości od Krasne: 
go zobaczyli światło latarki elektrycze 
nej a następnie szereg strzałów, Majba 
i towarzysz natrafili mianowicie na pos 
ścig policyjny. Po oddaniu szeregu 
strzałów trafił posterunkowy Majbę 
w biodro. Majba widząc, że nie będzie 
mógł zbiec, pozbawił się życia strzelas 
jąc sobie w usta, Towarzysz jego zbiegł 
w niewiadomym kierunku. 

Pozostali Kaczor, Kuk i Cyca, wie 
dząc, że są Ścigani już przez policję, 
udali się w lasy gołogórskie. Po dro- 
dze otworzyli kasetkę zrabowaną Jas 
sińskim i po zabraniu z niej gotówki 
— kasetkę wrzucili wraz z kluczykiem 
do rowu, napełnionym wodą. W dal- 
szym ciągu ucieczki, Cyca oderwał od 
swego płaszcza odznaki policyjne pos 
rzucając je na drodze a następnie czap 
policyjną, torbę policyjną i inne rze 
Rzeczy te znaleziono w czasie pos 
ścigu, Następnie dokonali rozdziału 
łupu, Dostawszy się do wsi Dąbrowa, 
przenocowali u G. Dziadygi, gdzie zas 
mieszkiwali również Tymoteusz i Jas 
rosław Dziadydzy, U Dziadygów prze- 
bywali sprawcy przez kilka dni, któs 
rzy ich doskonale ukrywali, aż 9 maja 
odwiózł G. Dziadyga, Kaczora na sta: 
cję kolejową w Krościenku, skąd ten 
pojechał do Lwowa. Ponieważ Kuk i 
Cyca chcieli nielegalnie przedostać się 
przez zieloną granicę do Czechosłoś 
wacji, w tym też celu postarał się J. 
Dziadyga o odpowiedniego przewodni: 
ka w osobie W, Hałapy z Podusowa. 
Hałapa nocą prowadził obu sprawców 


dia spraw finansowych i handlowych 


Firma angielska, mająca już Klientelę na kontynencie, pragnąc rozwinąć 
i rozserzyć swoje interesa: bankowe, dewizowe, giełdowe, handel surowcami, sprzedaż 


patentów i t. d. 


pmke współpratownisów we wszystki miejscowościach, 


Dużę możliwości, stałe dochody na dobrych warunkach, ewentualnie udział 
w zyskach. Dyskrecja zapewniona. Odpowiedź wyczerpująca. 


A. C. B. LTD. 22 Basinghali St, LONDON E. C.2 
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przez pola i lasy aż 12 maja weszli w 
przysiółek Równe koło Podusilnej I 
oddał w dalszym ciagu obu morderców 
pod opiekę innemu przewodnikowi Wł. 
Iwachowi. Iwachow poprowadził ich 
aż pod wieś Żolibory w pow. rohatyń+ 
skim, gdzie oddał ich dalej dalszemu 
opiekunowi Safronowi Diakonowi, któ- 
ry nie mogąc ich dalej chwilowo pos 
prowadzić, ukrył na strychu. Dnia 22 
maja policja wtargnęła do Diakona i 
aresztowała obu zbrodniarzy. Przy a- 
resztowanych znaleziono prawie wszyst 
kie zrabowane pieniądze. W śledztwie 
obaj przyznali się do popełnionej zbro 
dni i wydali resztę spólników, których « 
aresztowano, W procesie tym przesłu* 
chanych zostanie 45 świadków. 


WTOREK, 8 MARCA 

6.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze”. 
6.20 Gimnastyka. 6.40 Płyty. 7,00 Dziennik 
poranny. 7.15 płyty, 8.00 Aud, dla szkół. 
11.15 Audycja dla szkół. — 1140 Płyty. — 
11.57 Sygnał czasu i hejnał. — 1203 Aud. 
południowa. — 1345 Lw. Płyty. — 1430 
Lw. Muzyka lekka. — 14.55 Lw. Giełda. — 
15.00 Lw. Gawęda regionalna. — 15.25 Lw. 
Wiadomości bieżące. — 15.30 Wiadomości 
gospodarcze, — 15.45 „Rzeczy ciekawe x 
pięciu części świata" — audycja dla dzieci. 
— 16.05 Przegląd aktualności finansowo» 
gospodarczych. — 16.15 „Fantazje na temat 
znanych pieśni”. — 16.50 Pogadanka aktus 
alna. — 17.00 „Wyspa polska w Rzymie”, 
felieton. — 17.15 Recital wiolonczelowy. —- 
17.50 „Z psychologii psa domowego”. — 
18.00 Wiadomości sportowe. — 18.10 Lw. 
„Ukraińskie stroje ludowe*. — 18.20 Lw. 
Pieśni Schuberta w wyk. H. Gerhart» 
Zalińskiej, akomp. T. Seredyński, — 18.40 
Lw., „Lwowski kelner:bohater", pog, A. 
Piątka. — 18.50 Lw. Wiadomości sportowe. 
— 18.55 Lw. Program na jutro. — 19.00 
„Nieśmiertelne książki“, — 19.30 Kilka no» 
wych pieśni. — 19.50 Pogadanka aktualna. 
— 20.00 „Coś dla każdego”, koncert roz 
rywkowy. — 20.45 Dziennik wieczorny. — 
20.55 Pogadanka aktualna, — 21:00 Kone 
cert symfoniczny. — 22.00 Muzyka tanecze 
na. — 22.50 Dziennik wieczorny, Przegląd 
prasy i Kom. metcor, — 23.00 Lw. Koncert 
życzeń. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE: 
Mediolan, Konc. symf, 
Rzym. „Łucja z Lammermooru“ — 


opera, 
Paris PIT. „Szkoła mężów" — oper 
ra Boudeville'a. 

Wieża Eiffla. Konc, symf. 


„Zawodowi bezrobotni” 


Czyż może być coś bardzjej kosz- 
marnego, jak żerowanie na tragedii lu- 
dzkiej? A jeśli to jest tragedia setek 
tysięcy ludzi, tragedia powstałą z przy 
czyn w niczym od nich niezależnych 
— to takie wykorzystywanie rozpacza 
liwego położenia ludzi, żyjących w nie 
zawinionej nędzy staje się tym kosz: 
marniej tym bardziej obrzydliwe, 
staje się plagą społeczną, którą znisze 
czyć trzeba wszelkimi dostępnymi śros 
dkami. 

Klęska bezrobocia, tragedia ludzi 
pozbawionych pracy, ludzi, nie mogą- 
cych wysiłkiem swych mózgów i rak 
zapracować na kawałek chleba = sta~ 
ła się — niestety — podłożęm obrzy: 
dliwego procederu wyzyskiwania tak 
wrażliwej na nędzę mas bezrobotnych 
ofiarności społęcznej przez istniejące 
w każdym społeczeństwie elementy. 

Zawsze istniały i prawdopodobnie 
długo jeszcze istnieć będą wśród wie: 
lomilionowej społecz całe zastępy 
żebraków, _ włóczęgó wydrwigroś 
szów, Proceder ich jest w istocie swos 
jej niezmienny — polega na wyłudza- 
niu od innych datków w najrozmait- 
szej postaci, na opieraniu ich nędzne” 
go żywota o wypływającą z dobrego 
serca ofiarność ludzką. Zmieniają się 
tylko metody postępowania, zmieni 
się „chwyty”, mające otworzyć sal 
wki ofiarodawców. 

Lata kryzysu. okres szaļeiącego beze 


robocia — to było niewątpliwie przys 
czyną, że najpopularniejszym chwy- 
tem zawodowych żebraków stało się 
świadome wykorzystywanie wraźliwo- 
ścj społeczeństwa na nędzę ludzi, pos 
zbawionych pracy. Dzisiaj każdy że» 
brak, każdy włóczęga podaje się za 
„bezrobotnego“, wytworzył się już 
typ „zawodowych bezrobotnych”, któ 
rzy przecież nic nie mają wspólnego 
z prawdziwymi bezrobotnymi., W sa 
mej tylko stolicy, w ciągu ostatnich 
kilku lat zatrzymano takich żebraków 
5,078... Na wsi, żyjącej przecież w tak 
wielkiej nędzy, chmary włóczęgów 
stały się plagą nie do zniesienia, Od 
chałupy do chałupy krążą żebracy, re” 


krutujący się z takich właśnie „zawo- 


dowych bezrobotnych”, 

Tak dłużej być nie może, Akcja 
walki z żebractwem i włóczęgostwem 
prowadzona być musi z całą energią. 
I to nie tylko przez władze do tego 
powołane, ale i przez społeczeństwo, 
nabierane przez różnego rodzaju wy- 
drwigroszów. o 

Problem rozładowania bezrobocia, 
zagadnienie zlikwidowania nędzy mas 
pozbawionych pracy, wreszcie sprawa 
pomocy społecznej dla tych rzesz, żyć 
jacych w rozpaczliwej sytuacji — wy* 
magają, aby znikł z powierzchni życia 
typ włóczęgi, żerującego na beztobo: 
ciu, Taki wł ga bowiem nigdy pra» 
cy nie szuka, nie myśli nawet o tym. 


Dla niego brak pracy nie jest bynaj- 
mniej klęską, przeciwnie — jest okazją 
próżniaczej wegetacji, pasożytowania 
na innych. Trzeba go więc ująć w kar- 
by porządku społecznego, trzeba zmu 
sić do innego życia. 

1 jeszcze jedno, Ofiarność społeczna 
tak wrażliwa na nędzę bezrobotnych, 
dająca chętnie, z głębi serca na „po: 
moc zimową”, nie może być jednocze: 
śnie wyzyskiwaną przez ludzi, zastu: 
gujących nie na pomoc, ale na potę* 
pienie społeczeństwa. Akcja pomocy 
prawdziwym bezrobotnym na pe- 
wno dałaby jeszcze piękniejsze wyni- 
ki, gdyby zawodowi bezrobotni 
przestali istnieć, Wszystko to bowiem, 
co społeczeństwo może ofiarować, 
szloby wówczas na zaspokojenie naj 
prymitywniejszych potrzeb bezrobot» 
nych i ich rodzin w okresie zimowym. 
nicby nie wpadało w łapczywe ręce żeć 
braków, z których przecież tak olbrzy 
mi procent w ogóle na żadne wsparcie 
nie zasługuje, 

Społeczeństwo więc — właśnie w ie 
mię swej ofiarności, w imię celowego 
zużytkowania tego, co na pomoc dla 
ludzi naprawdę potrzebujących prze- 
znacza — musi prowadzić walkę z pla- 
gą żebractwa i włóczęgostwa, musi do: 
magać się, by ta walka wzmocniona 
była całym aparatem skutecznych rygo 
rów i sankcji, 
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„DZIENNIK POLSKI" 


DZIEN GOSPODARCZY 
Spółdzielczość w Małopolsce Wschodniej przyczynia się 


do konsolidacji elementu polskiego 


Okręgowy Związek Spółdzielni Rol 
aiczych i Zarobkowo+Gospodarczych 
we Lwowie obejmuje swą działalno» 
ścią tereny województw lwowskiego, 
stanisławowskiego i tammopolskiego, 

W dniu 31 grudnia 1937 r., między 
Innymi spółdzielniami, należało do 
Związku 112 spółdzielni rolniczo-han- 
dlowych i rolniczosspożywczych. Osią 
gnięte wyniki tych spółdzielni za r. 
1937 wykazują, że polska spółdziel- 
czość, mimo niezmiernie trudnych 
warunków terenowych i finansowych 
rozwiją się pomyślnie, Z końcem r. 
1936 było tego typu spółdzielni 79, tak, 
że w ciągu r. 1937 zorganizowano 33 
nowe spółdzielnie, 

Obroty towarowe tych spółdzielni 
bez central handlowych wynosiły w r. 
1936 sumę zł. 16 milionów, w r. 1937 
psiągnięto zł, 22 miliony, a zatem utar« 


WALUTY 
Belgi belg. 89.62 — 89.15, 
PEL, 54 12, dolary kanad, $26 12 — 
loveny hol. 295.59 — 295.85, franki franc. 
17.24 — 1694, fr. szwajc. 12265 — 121.85, 


dolary amer. 


funty ang. 26.50 — 26.54, guldeny gd. 
100.25 — 99.75, kor. czeskie 17.50 — 16.50, 
kor. duńskie 118.35 — 117.50, kor, norw. 
135.13 — 132.15, kor. szwedz. 136.49 — 
15550, liry wł. 22.00 — 21.10, marki. fife 
skie 11.72 — 11.30, marki niem. 103.00 — 
98.00, szyl. austr. 90.00 — 85.00, marki 
GEE 120.00 — 115.00, Tel Aviv 26.20 
— 29.95. 


PAPIERY PROCENTOWE 
4 i pół wewnętrzna 66.38 — 66.50, 5 inw. 
f em. 85,75 — 85.58 — serie nienotowane, 
inwest. 2 em. nienotowana, 5 konwersyje 
na 70.00, 4 premj. dolar. 42.63, 4 konsol 
dacyjna 67.75 — 67,63 — ost, drobne. 
Tendencja mocniejsza. 


AKCJE 
Bank Polski 112.75 — 113.00 ~- imienne 
112.00, Lilpop 6450, Starachowice 39.00, 
RÓ 71.75, Kluczewska fabryka papies 
tu_60.00. 


Tendencja niejednolita. 


DEWIZY 
Belgia 89.40 — 89.62 — 89.18, Berlin 
21307 — 212.01, Gdańsk 100.25 — 99.75, 
Amsterdam 294.55 — 295.59 — 294.11, Kos 
penhaga 118.05 — 11855 — 117.75, Lone 
dyn 26.45 — 2650 — 26.36, N. Jork czek 
527 — 528/14 — 525 3/4, kabel 527 1/4 — 
528 1/2 — 526, Oslo 13280 — 153.15 — 
15247, Paryż 17.14 — 17.24 — 17.04, Praga 
1851 — 1856 — 18.46, Sztokholm 136.15 
— 136.49 — 135.81, Zurych 122.35 — 122.65 
= 122.05, Wiedeń 99.25 — 98.75, Mediolan 
2781 — 27.67, Helsinki 11.72 — 11.66, 
Montreal 527 — 528 1/4 — 525 3/4, Tel As 
viy 26.50 — 26.36. 
Tendencja dla europejskich słabsza, dla 
amerykańskich mocniejsza, 


GIEŁDA ZBOŻOWA 
Pszenica obrót 496, tend. chwiejna. Żyło 
obót 305, tend. spokojna. A 170, 
end. chwiejna. Owies 80, tend. spokojna. 
Ogólny obrót 2.425 ton. 


GIEŁDA PIENIĘŻNA 
- Obroty w listach zast. 5 proc. Akc. Bans 
ku _Hipot. po kursie zł. 63 i pół, 
Tendencja spokojna 


gi wzrosły o 6 milionów, t. j. 38%. 
Obroty obu central wynosiły w r, 1937 
20 milionów złotych, Nadmienić rów» 
nież należy, że z każdym rokiem wzra- 
stają obroty w dziale ziemiopłodów, 
gdyż coraz więcej spółdzielni organi: 
zuje skup. 

Na specjalne podkreślenie zasługuje 
fakt, że spółdzielnie rolniczosspożyw- 
cze. znane pod nazwą składnic Kółek 
Rolniczych, nie ograniczają swej dzia: 
łalności do sprzedaży drobiazgowej 
artykułów pierwszej potrzeby, lecz 
prowadzą sprzedaż hurtowną, zaopa* 
trując sklepy Kółek Rolniczych 1 pol- 
skie kupiectwo we wszelkie towary po 
cenach hurtowych. Istnieje już szereg 
takich składnic, które wyłącznie pro: 
wadzą hurtowną sprzedąż, a działal- 
ność ta ma duże znaczenie narodowe 


Jak donoszą ze Sztokholmu, przes 
prowadza się obecnie w Szwecji, będą: 
cej dotychczas importerem soli, m. in. 
również z Polski, prace przygotowaw* 
cze dla stworzenia własnego przemy: 


Handel z koloniami skoncentrowa: 
ny jest w reku wielkich domów towa» 
rowych, mających swe siedziby j cen» 
trale w Europie, a oddziały na terenie 
kolonii, Jeśli chodzi o dobór towarów, 


W życiu gospodarczym wre ciągła 
walka o klienta, Przejawia się ona w 
różnej formie. Niektóre przedsjębior= 
stwa przeprowadzają kosztowne kams 
panie propagandowe na rzecz swych 
wytwórców, operują na szeroką skalę 
sugestią. Przekonują konsumenta za 
pomocą licznych ogłoszeń prasowych, 
iż wytwór „X* jest najlepszy, niezró- 
wnany i t. d. W ten sposób jednają sos 
bie nabywców. 

Inne znów przedsiębiorstwa przemy 
słowe, których nie stać na kosztowną 
reklamę, albo dla których nie przed: 
stawia ona tak istotnego znacze: 
nia, ze względu na charakter ich 
wytwórczości, zabiegają o względy 
klienteli przez stałe podnoszenie jako» 


Ministerstwo Przemysłu i Handlu 
wydało okólnik, zalecający podległym 
urzędom niezwłoczną likwidację nieles 


W R od RAA O E na 


Cechy rozszerzą terytorialnie 
swój zakres działania 


Dążąc do ożywienia działalności ces 
chów, Związek Izb Rzemieślniczych 
R. P., po uzyskaniu aprobaty Minister 
stwa Przemysłu i Handlu, rozesłał do 
wszystkich Izb Rzemieślniczych okól 
nik, w którym wyjaśnił, że w zasadzie 
okrąg działalności cechu rozciąga się 
na obszar jednego powiatu administra 
cyjnego, niemniej jednak cechy mogą 
za zgodą wojewódzkiej władzy przes 
zmysłowej rozciągnąć swą działalność 
również i na inne powiaty, 


Warunkiem rozciągnięcia działalno- 
ści cechu na inne powiaty jest zazna: 
czenie w statucie cechu, iż obejmuje 
on zasięgiem swego działania obszar, 
na którym ma powstać filia lub dele- 
gatura cechu. W ten sposób cechy, 
działające obecnie głównie na terenie 
większych miast, będą mogły tworzyć 
swoje filie lub delegatury w mniej» 
szych ośrodkach, co ze względu na roz 
wój organizacji cechowych należy us 
ważąć za wysoge pożadaną. 
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| na naszym terenie, gdyż umożliwia pol 
skiemu kupiectwu zaopatrzenie się w 
towary w polskich źródłach. Spółdziel 
nie te nie zwalczają polskiego kupiece 
twa, lecz z nim współpracują, przez co 
nie osłabia się elementu polskiego, 
lecz konsoliduje go, co ma duże znas 
czenie marodowospaństwowe,  szcze- 
gólnie na terenie Małopolski Wschod* 
niej. 

Do rozwoju pólskich spółdzielni rol- 
niczych na tym terenie w ostatnich las 
tach przyczyniła się (między innymi) 
tanio i sprawnie pracująca centrala 
handlowa tych spółdzielni, a mianowi« 
cie Związek Handlowy Spółdzielni 
Składnic i Sklepów Kółek Rolniczych 
we Lwowie. pracujący przy kosztach 
handlowych poniżej 1% od obrotu, 


stu wydobycia soli na zachodnim wy- 
brzeżu morskim, Produkcja ta ma być 
w zupełności opłacalna wskutek wy- 
nalezienia nowych metod, polegających 
na poddawaniu wody morskiej proces 


to wielkie te firmy są właściwie unl- 
wersalne, prowadzą bowiem wszelkie 
towary, nabywane zarówno przez lud: 
ność tubylczą, jak i przez klientele 
„białą*, Firmy te również są eksporte- 


— PEREZ 


Teren waiki o klienta 


| ści swych towarów, przez wprowadzae 
nie nowych ulepszeń, efektownego o- 
pakowania, przez udogodnienia w wa 
runkach sprzedaży i t. d, 


Ulepszeń technicznych nie można 
zużytkować propagandowo na nor: 
malnej drodze, t. j. w formie ogłoszeń, 
Tutaj trzeba raczej objaśnić zaintereso. 
wanych osobiście, pokazać n. p. na 
modelu maszyny działanie nowego w 
rządzenia, 

Rozumiemy więc. dlaczego na domo: 
cznych Targach Poznańskich tak obfi+ 
cie reprezentowane są nowe wzory tos 
warów. Na tym terenie bowiem roze 
grywa się lepiej niż gdzie indziej wal- 
ka o klientelę, 


Likwidacja nielegalnych | 
kursów kroju i szycia 


galnych kursów kroju i szycia, które 
ostątnio rozprzestrzeniły się nadmier- 
nie na terenię całego Państwa. Zostaną 
one obecnie zlikwidowane, o jle ich or 
ganizatorzy nie wykażą się orzecze: 
niem władz szkolnych o spełnieniu 
warunków, wymaganych dla otwarcia 
i prowadzenia prywatnych zakładów 
naukowych. 

Równie: zw. pokazy obchodzenia 
się z wynalazkami, mającymi na celu 
ułatwienie kroju, organizowane przez 
samych wynalazców, względnie przez 
ich agentów-instruktorów, które są 
faktycznie prowadzeniem kursów kroż 
juiszycia, z pominięciem obowiązują: 
cych przepisów o zakładach naukos 
wych, ulegną likwidacji, Winni orga- 
nizowania i prowadżenia tego rodzaju 
kursów bez zezwolenia władz szkol 
nych będą pociągani do odpowiedzial. 
ści kerne 


RE ZOZ R (24 


sowi zamarzania według zupełnie m 
wej, udoskonalonej metody, Wynają. 
zcą jest docent wyższej szkoły A 
dlowej w Sztokholmie, Jeśli badani: 
te dadzą dodatnie rezultaty, ubędzię 
dotychczasowym eksporterom, a 

i Polsce, jeszcze jeden odbiorca, który 
wkrótce okazać się może nowym kon, 
kurentem na rynku światowym, ~ 


Polskiej Ajencji Agrarnej don 

z Oslo, iż, jak wynika z opublikową. 
nych tam danych, dotyczących Nowych 
spółdzielni eksportowych, spółdzielęz, 
produkcja masła wzrosła w Norwegii 
w stosunku do lib. r, o 800.000 kg. 
Część tej nadwyżki znalazła wprawy, 
dzie zbyt w kraju, na skutek wzrost 
konsumcji wewnętrznej w związku ye 
strajkiem w przemyśle margarynę. 
wym, lecz przeważająca większość w 
lokowana została na rynkach zagrani. 
znych, gdzie Norwegia zaczyną ostu 
tnio odgrywać coraz poważniejszą py, 
lę. Znamienne jest, że chłopską produ. 
kcja masła pozostała bez zmian, nato 
miast b. ożywioną działalność wyka. 
zuia ostatnio spółdzielni" 4 


wa 


Najtaniej I najdrożej 


Wskaźnik kosztów żywność dla po, 
szczególnych wojew: wykazał, że 
w grudniu 1937 r. najtańszym byt ob 
szar woj. wileńskiego, gdzie wskaźnik 
ten wynosił 48,8, natomiast najdrośsą 
była Warszawa, w której wskaźniy 
kosztów żywności wynosił 539, 


Targi poznańskie zaznajomią rynki egzotyczne 
z polskimi możliwościami handlowymi 


rami produktów miejscowych, skupo 
wanych od ludności tubylczej. Pozwu | 
la to wielkim domom handlowym m 
podwójne wykorzystanie ich aparatu 
kupieckiego i osiągnięcie odpowiednio 
większych zysków. Ta dwoistość cha 
rakteru kolonialnych firm eksporto- 
womportowych sprawia, że wszyst 
kie wielkie targi w Świecie ze zrozw 
miałym szacunkiem odnoszą się do 
wystawców z krajów egzotycznych, ni 
ich bowiem stoiskach dokonują sit 
wielkie obroty, nłe tylko z racji, że od! | 
nośni wystawcy są zarówno sprzędaw: 
cami, jak i nabywcami, ale i z tei przy: 
czyny: że w rachubę wchodzą zawst | 
wielkie transakcje, obroty _ masowe | 
Nic też dziwnego, że Targi Poznańskie 
szczególną uwagę przywiązują do 1% 
prezentacji handlowej kolonii takich 
jak n. p. Konga belgijskiego, które W 
roku bieżącym będzie uczestniczyło 
w poznańskiej imprezie tangowej. 0 
gromna rozmaitość towarów, wchodzą 
cych w rachubę w handlu z koloniami 
sprawia, że krąg interesantów — tik 
importerów, jak eksporterów, jest b | 
wielki, Dowodem tego są zapowiadź: 
ne już teraz dyrekcji Targów rozmo 
wy, jakie odbędą się w Poznaniu mię: 
dzy przedstawicielami kolonij i pol 
skim interesantami, Ufać należy, że te 
goroczne Targi Poznańskie przyczynić 
się do posunięcia o wielki krok 1% 
przód handlowych wpływów Polski sa 
rynki egzotyczne. 
BUDŻET WOJ, ŚLĄSKIEGO 
NA ROK 1938/39 i 
Komisja skarbowo-budżetowa Šel 
mu Śląskiego ukończyła trzecie czył” 
nie preliminarza budżetowego W0 
śląskiego na rok 1938/39. Uchswalon) 
budżet przewiduje łączną kwotę WY 
datków na 86.334.008 zł., a po stronić 
dochodów — 86.336.685 zł, Plenari 
posiedzenie Sejmu Śląskiego przew 
dywane jest w połowie marca, 


WIELKIE ŁADUNKI 
DLA AFRYKI I AUSTRALII s 
Dn. 3 b. m. przybył do portu gdań 
skeigo 4.600-tonowy motorowiec not 
weski „Tarifa“, który ładuje drzewo! 
drobnicę dla portów Afryki Fołudnio 
wej i Australiż, 


na 


Wtorek 
8 


Jana Boż. 
Jutro: Franciszka 


marca Wschód słońca 68 
Zachód . 1727 

GODZINY PRZYJĘC W RE. 
pAKCH „DZIENNIKA POl. 


SKIEGO". W redakcji „Dziennika 
Polskiego“ przyjmuje sie codziennie 
— z wyjątkiem niedziel i świat rzytu. 
kat. — WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ» 
WZGLĘDNIE żadnych spraw Res 
-dakcia nie załatwia. 

Rękopisów nadestanych Redakcja 
qie zwraca. 

Za artykuły nie zamówione Redak: 
gia nie placi wierszowegc. 


— OBÓZ ZJEDNOCZENIA NARODO: 
WEGO organizacje miejskie we Lwowie, 
"mieszczące się przy ulicy Bourlarda 5, Il p. 
zawiadamia, że zgłoszenia osobiste Jub lie 
AE, na członków, przyjmuje codziennie 

od godziny %tej do I2tej i od IZstej do 


=gatej. 


TEATR WIELRI 


Wtorek. 8. III. 7.30 „Sissy“. 
Środa 9. III. 730 „Donogao Tonka". 
Czwartek, 10. III. 7.30 „Donogoo Tonka". 


TEATR ROZMAITOŚCI 
= Wtorek, i nić o „Niezwykła podró: 


Środa 9. I .30 „Niezwykła podre 
Czwartek, io. IH, 730 „Niezwykła pos 
drè“, 


SERWIS 6-cio osobowy 24 sztuk 
m6 20— zł. %i 


poleca 
azimierz LEWICKI w. wariaci 10 
"ZAJ dosa ALLE 


KINOTEATRY: 
APOLLO: „Huragan”. 7 
„Kurier carski", 
„Atak o świcie" 


i „Kochana 


R 

CASINO: Motyl Hiszpański". 

PA „Sherlock Holmes i Dr. Wats 
EUROPA: „Zawiniłam”, 

GLORIA: „S, Francisco" i „Wesoły Done 


GRAŻYNA: „Byłam szpiegiem — Piti 
kin Doktor", 
KOPERNIK: „Ostatnia noc skazańca”. 
MARYSIEŃKA: „Bez świadków” i „Bee 
stie Dzikiego Zachodu”. 
METRO: „Penny”. 
UZA; »Zaginiony horyzont“ 
JOR Cheyley". 
PALACE: jpybóstwiana” e 


i Końiec 


w „Halka n 


naj i „Sonata księżycowa”. 

RIALTO: „Nie ufaj mę: zyźnie": 
STYLOWY: „Premiera“ i rewia. 

ŚWIT: opery" i „Wielki plan» 


z oblężonego mias 


ury“ i rewia. 


NOWY FOTOPLASTIKON T. S, L, Szaje 
nochy 2 Legionów 3 (eficyny): Wystawa 
gyistowa w Paryżu. 

OTOPLASTIKONŃ — pl. Mariacki 5. — 
„Wyspa Jawa". Perla kolonij kolend, 


TEATR 
T SISSY W TEATRZE W. Dzis niez 


Odwołalnie już ostatni raz w bież. se 
fana będzie „Sissy* w koncertowo 


bm zespole: Ankwicz.Szyjkowska, Bies 
„5, Chaniecka, Stadnikówna, Zbicrzows 
wy rowy, Kuligowski. Leliwa, Mierzes 
IK orki, Nieprzewski, KępkazBajerski, Sza 
Przed: Więckowski i in. Ceny na ostatnie 
mum ga wienia zostały ne do minie 
alg i wynoszą tylko zł. 1 i zł, 2 na wszy- 
Re) w parterze, — Po dzisiejszym 
a Weniu „Sissy“ schodzi z repere 
W TE 


jNIEZWYKŁA PODRÓŻ" 
Arkzi OZM. po cenach _=niżonych. 
iw BĘ © dni tygodnia wie 
taym- wykonaniu premierowej obsady: 
ską, Kwiatkiewiczowa, ŻZmijewska, 
iyndie Guttner, Salaki; Staszewski, 
adier i Zintel. Abon. 14. 
SGUURZEJSZA PRAPREMIERA. „DO+ 
a O TONKA“ W TEATRZE W. Zá- 
App. od dluższego czasu prapremiera 
7 m skich, rewelacyjna sztuka głośnego 
uskiego pisarza Jules Romainsa w 
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Potworna zbrodnia przed sądem 


Mord popełniony na ś.p. Oldze Zakrzewskiej 


(—) Potworna zbrodnia, której ofja» 


| ra padłą 5 czerwca ub. roku staruszka 


$. p. Olga Zakrzewska w swym mie- 
szkaniu przy ul. Stryjskiej we Lwowie, 
jest od wczoraj przedmiotem. rozpra» 
wy przed sądem przysięgłych. 

-Na ławie oskarżonych zasiada 
S6-letnia Maria. Rogozińska, obywa- 
telka polska, wyznania prawosławne: 
go. oraz 53-letni Kazimierz Chmiele- 
wicz, technik budowy maszyn, tzeko» 


imo agent handlowy i plutonowy re- 
'zerwy pułku samochodowego. 


Zbrodnię popełniono z 
w celach rabunkowych, 

Ś. p. Zakrzewska była osobą zamoże 
ną i mieszkała sama, /Rogozińska zaś 
przychodziła codziennie do niej, szyła 
jej bieliznę i otrzymywała za to obia» 
dy i wynagrodzenie pieniężne, Kry- 
tycznego dnia znaleziono Ś. p. Zas 
krzewską martwą, zbroczoną krwią, z 
zakneblowanymi ustami. Mordu. dos 


całą ohydą, 


konano, zadając jej z tyłu kilka: cio- | 


sów twardym narzędziem w głowę, 
po czym zrabowano jej kolczyki i kile 
kadziesiąt złotych, Za skradzione pie- 
niądze Rogozińska kupiła 
stium i spędziła wieczór w restauracji 
z przyjacielem. Oskarżona, która bez- 
pośrednio po zbrodni prz 
do czynu, obecnie zmieniła zeznania, 
przyznając się jedynie do kradzieży, 
"Przewodniczy rozprawie s. o, Ka* 
pecki, jako wotanci zasiądają s. o. 
Bendaszewski i s. o. Boczar, oskarża 
prok. Olberek, powództwo cywilne 
wnoszą adw. Moszyński i Otwinow- 
ski, bronią adw. Futyma i O. Mehrer. 


‘Jako biegli lekarze występują dr- La- 


SE i dr Foks. 


sobie koz į 


ała się | 


Na rozprawie obecni byli dwaj sy- 
nowie ś, p. Zakrzewskiej, z- których 
jeden jest. naczelnikiem „Sądu Gr. w 
Skolem, drugi sędzią śledczym w War- 
szawie, Proces budzi wielkie zaintere» 
sowanie publiczności, Sala jest. przepeł 
niona, 


BURZLIWE ŻYCIE OSKARŻONEJ 
Oskarżona przedstawia tragiczny 


typ. morfinistki i alkoholiczki, a życie |. 


jej jest jednym pasmem przygód, awan 
tur i tułaczki. Urodziła się w. Mo» 
skwie, matka jej: byłą Rosianką, a 

ojciec. Ukraińcem. Absolwentka gim" 
nazjum w Odesie, była Rogozińska 
kolejno tancerką, żoną lekarza, mani- 
kurzystką, fryzjerką, szwaczką, osta* 
inio.ząś bez. zajęcia. Wyszedłszy zaa 
mąż za lekarza dentystę dr Szaląckie- 
go, rozeszła się z nim i przybyła z 
ojcem. inżynierem:elektrotechnikiem i 
zamieszkała zrazu w Buczaczu, po 
Śmierci ojca byłą tancerką w trupie 
prowincjonalnej, później przeniosła 
się do Lwowa i usiłowała dostać się do 
baletu opery. Miała przyjaciela lotnte 
ka iod niego podobno - nauczyła się 
(ania kokainy, po zerwaniu z nim 


i poznała inż. Rzepeckjego, wyjechała z 


nim do Torunia i miała wyjść zamąż, 
ale projekt rozbił się o trudności roz* 
wodowe. 


MORFINA MOTOREM DZIA- 
ŁANIA 
Z ś. p, Zakrzewską poznała się Ro» 
gozińs a — jak zeznaje — po przyjeź» 
do Lwowa u swej- ciotki. Nie ma- 
ac środków do życia, korzystała z poa 
mocy staruszki, która. obiecywała jej 


Wkłady oszczędnościowe PKO 
w iutym „1338 t.= 


Ww miesiącu lutym wkłady oszczędź 
nośćiowe, jak również liczba oszczę: | 
dzających w P. K. O, wykazują dale 
szy znaczny wzrost. Stan wkładów 
zwiększył się o 10.208.071 zł, osiąga- 
jąc na dzień 28 lutego 1938 r. sumę zł. 
807.411.144, 

Jednocześnie ze wzrostem wkładów 


znanego teatrologa i krytyka 
„Donogoo Tonka" ukas 
m na scenie Teatru 


przekładzie 
L. Pomirowskiego 

że się w dniu Jute 
W. „Donogoo Tonk: 
zagranicznych, znana również z olbrzymich 
triumfów jej wi filmowej, ukaże się na 
ie lwowski o prapremiera w realis 
zacji scenicznej J, Warneckiego, który w 
wielkim widowisku, składającym się z .24 02 
brazów, zastosuje szereg niczwykle cieka- 
wych pomysłów. Pomocnym w realizacji 
widowiska będzie znakomity dekorator 
scen lwowskich M, Różański, pod którego 
Kierownictwem cały sztab fachowców przys 
gotowuje imponującą oprawę dekoracyjną. 
Widowisko będzie ilustrowane muzyka w 
opracowaniu J. Munda. Glówną rolę bohas 


tera sztuki odtworzy p. Madaliński w otos 
czeniu wykonawców ych ról: Ba- 
ryka, Kalinowski, Machalski, Nieprzewski, 


Szymański, Więckowski w dale 
szej licznej obsadzie z udziaiem sił doan» 
gażowanych i zastępu statystów. Sztttka 
„Donogoo Tonka“ niezawodnie będzie pra- 
wdziwą rewelacją sezonu. 

EUGENIUSZ BODO, ulubieniec pu- 
ci całej Polski, w swoim zc5pos 
tąpi w nits 
w kapital- 
. Boda 


Szalawski, 


nie wesołej kom 
rozpocznie swe w 
dzielę w Testrze Ro 

— VII. KONCERT SYMFONICZNY 
FILHARMONII LWOWSKIEJ W TEA- 
TRZE WIELKIM pod dyr, W. Bierdiajewa 
z udz, solistki słynnej pianistki Lubka Ko» 
lessa we wtorek, 15 bm. 


— W SALI POL. TOW. MUZYCZNE: 
GO dziś o 8.15 koncert znakomitej pianist+ 
ki Maryli Jonssówny. Artystka, laureatka 
międzynarodowych Konkursów w Warszas 
wie i w Wiedniu wybona wsnaniały uro- 


PADEREWSKI wc żre! Doig w Kii „ANT 


Szezędnościówych zwiększyła się bar 

da znacznie liczba oszczędzających w 
P. K, ©. W ciągu lutego b. r. P. K, O. 
wydałą 73.3555 nowych książeczek o- 
szczędnościowych. Liczba czynnych 
książeczek oszczędnościowych wynos 
siła na dzień 28 lutego 1938 r, ogółem 


53.044.634, 


gram, obejmujący utwory Beethovena, 
Chopina, Schumana, Prokofiewa itd. Ceny 
miejsc popularne. 


RADIO 
—. ERANCUSKI WIOLONCZELISTA 
M, MARECHAL dn. 8 bm. o 17.15 wys 


stapi przed mikrofonem polskim. 

— NOWE PIEŚNI". „Kilka nowych 
pieśni* — oto tytuł audycji, która odbę: 
dzie się dn. 8. III. o 19.50. 

— WYSPA POLSKA W RZYMIE. 8:go 
II. o 17 wygłosi felieton „W „Hulewicz 
Pt. Da polska w Rzymie”. 

DZIAŁ LISTONOSZÓW W AKCJI 
RADIOFONIZACJI KRAJU. Na apel 
Społecznego Komitetu Radiofonizacji Kraju 
stanęły do pracy na polu radiofonizacji 
wsi liczne szeregi listonoszów wiejskich. i 
posłańców gminnych. Zorganizowano też 
specjalny kurs dla tych dzielnych pras 
cowników. Za jednanie nowych abonen:. 
tów radiowych przeznaczył S.,K; R. K, lie 
czne i cenne nagrody. 


onczyTY 1 WYSTAWY 


bm. o 19. 50 prof, UJK, dr 
wy 


dzi ałalności 
ona. Po wykł 
v. Brunona. — 


Bilety od 40 gr. do 
15 gr. u G, Scyfartha, Akademicka 6, 
. przy kasie w Kasynie LitzArt. 


RÓŻNE 


= Ta mea OCHRONY ZWIERZĄT zas 
prasza do zwiedzania wystawy lw. Art. 
Plast, „Zwierzęta i przyroda ye sztuce" w 


O DEDYK ADA O LL ŻAL M RA 0 DEAL IA ŁOŻA 


posadę gospodyni domu.  Chmielewi: 


| Cza. poznała u dr Reissa, którego prot 


Siła o morfinę, ale ten jej odmówił. 
Natomiast- ofiarował swe uslugi 
Chmielewicz, proponując jej, by przy- 
szłą do jego mieszkania po morfinę. 
Znajamość ich była bliska, byli z sobą 
„per ty”, ale, jak twierdzi oskarżona, 
poza morfiną nic więcej ich z sobą nie 
łączyło. 

Rogozińska brała dziennie po kilka, 
a nawet kilkanaście zastrzyków mor: 
finy. Czuła po nich, jak się wyraża, 
„błogostan“, po czym następowało 
osłabienie, bezwład, chorobliwe obja- 
wy — aż do następnego zastrzyku 


OPIS ZBRODNI 

Chmielewicz — opowiada oskarżo- 
na — żądał za morfinę pieniędzy i.na« 
mawiał mnie, bym okradła Zakrzewe 
ską. Chciałam zdobyć pieniądze na po 
dróż do Warszawy, aby od męża do- 
stać cjankali, Chciałam popełnić samoe 
bójstwo, 

Opowiada Rogozińska, że już trzy% 
krotnie próbowała odebrać sobie ży 
cie i dlatego pragnęła zastosować naj: 
silniejszy środek, Umówiła się z 
Chmielewiczem, że on ogłuszy i zwią: 
żę ś. p. Zakrzewską, a o morderstwie 
nie było mowy. Mieli ją tylko okraść, 
a dla upozorowania napadu bandy- 
tów, Chmielewicz miał także związać 
Rogozińską, 

Krytyczhego dnia dała znak Chmiee 
lewiczowi: z okna przez zapalenie pa: 
pierosa. Gdy przyszedł, powiedziała 
do ś. p. Z., że idzie do kuchni napić 
się wody, a gdy wróciła, zastała ją z 
zamkniętymi , oczyma, . pokrwawioną. 
Spólnik zbrodni kazał jej zawiązać 
szalem szyję ś. p. Zakrzewskiej, Rogov 
zińska dlą zatarcia śladów podpaliła 
skrwawione przedmioty. 

Zapytana, dlaczego w śledztwie 
przyznała się do mordu, tłumaczy się 
oskarżona, że wzięła'na siebie całą wie 
nę, bo Climielewicz groził jej zemstą 
na inż. Rzepeckim, Łupem podzielili 
się — on wziął pierścionki i kolczyki, 
ona 170 zł. Za zrabowane pieniądze ku 
piła sobie suknie, aby w Warszawie 
dobrze się. przedstawić mężowi, 

-Następnie przesłuchano -drugiego 0= 
skarżonego, Chmielewicza. 


(a) Jak w kalejdoskopie zmieniają 
się obrazki atmosferyczne w ciągu o* 


"statnich dni, Po niedzieli, prawdziwie 


wiosennej, promieniami słonecznymi 
złoconej, nastąpiła z pierwszym dniem. 
tygodnia znów zmiana w sytuacji po- 
wietrznej, Nadpłynęły szare chmury i 
wnet począł padać śnieg, zmieniając 


swój atak o południowej porze w 
istną kurzawę śnieżną, Wysuszone 
podmuchami niedzielnego, przenikli» 


wego wiatru bruki jezdni i chodnie 
ków znów. pokryłą błotna . wilgoć. 
Przysłowiowa „marcowa pogodą“ po- 
kazuje swe chimeryczne oblicze. 


PIJCIE 


KAWĘ RIEDLA 


Lwów, Rutowskiego 35 


salach Muzeum Przemysłowego, Hetmańska 
1. 20. Wstęp 50 gr. Akademickie 25 gr. 
Dzieci szkolne 10 gr. 

— KURS ŻELBETNICTWA. Instytut 
Przemysłowy korzystając z pomocy Stow. 
Architektów R. P. rozpoczyna wspólnie z 
Pol. Zw. Fabryk Portland-Cementu 21 bm. 
l-dno miesięczny popołudniowoswieczorny 
kutė dla' podmajstrzych i pracowników 6 
betowych, Informacji udziela i wpisy do 1 
bm. przyjmuje Instytut, Bourlarda I, 5, II R 
od 9tej do l-szej, 


Nr. 63 


— DYŻURY NOCNE W APTEKACH. 
Od dnia 6 do 12 marca mają następujące 
apteki dyżury nocne i niedzielne: 
Żótkiewska 4 — Aus 
Krasickich 20. — Barszaka, 
155. — Beisera i Spki, ul. 
Legionów 22. — Braunsteina, Zniesienie, — 
Dewechego, ul Słowackiego 12, — Do- 
brzańskiego, ul. Akademicka 2. — Ehrbara, 
ul. Łyczakowska 3. — Glatzela, ul. Na 
Bajkach 25. — Hellmana, ul. Kopernika 23. 
Kajetanowicza, ul, Słoneczna Í. — Kwarte 
nera, ul, Zamarstynowska 54 — Lewitasa, 
ul. Kochanowskiego 85. — Łazowskiego, ul. 
Gródecka 81. — Messuty, ul. Królowej Ja» 
dwigi 31. — Mundówny, Bogdanówka 67. 
Oberlaendera, ul. Piekarska 33. — Sarkisie- 
wicza, ul Zyblikiewicza 14, — Sładowskiee 
go, ul. Halicka 19. — Steczkowskiej, = ul. 
Św. Zofii 26. — Stenzla, pl. Mariacki 8. — 
Terleckiego, ul. Grodzickich 7. — Zuckere 
mana, ul. Piłsudskiego 14, 


Przyjechali do nowego 
„Hotelu Europejskiego“ 
Hr. Ledochowski Aleksander, wł. dóbr 


— Smirnowa, Malinowski Marian, senator 
= Warszawa, Janicki Karol, urzędnik — 


Bazyleja, dr Garapich Paweł, notariusz — 
Złoczów, Goligórski Mateusz, przemysło» 
wicc — Bukareszt, Rozwadowski Bartlos 


miej, wł. dóbr — Nowostawy, dr Markus 
Adolf, sędzia — Kraków, br, Heydel Fran 
ciszek, wł. dóbr — Bereżnia, Czarkowski« 
Golejewski Wiktor, wł. dóbr — Janówka, 
Adler Samuel, — Krosno, hr. Rostwos 
dóbr — Hrehorów, 
. oboz. Zw. Nar. 


kowce Sarneck 
Komornicki And 

ariański Wa 
Świstun W 


, asesor notar, 
dykt, adwokat 
zkiewicz Teofil, notariusz 
ekat Juliu 
öllner T, 


rwin, u 
hitar Zygmunt, 
óra Roman, pi 

Zdanowa Jadwi 
Góra Miec 


orów, 


l x 

k j Jerzy, d. 

; ja, Zag Henryk, inż, — 
TETEN TTD EET EA EREE RYSIA 


PORTIER FABRYKI POSTRZE. 
LE ZŁODZIEJA, KRADNĄCE: 
GO WĘGIEL 
a) W dniu wczorajszym w gos 
ch popołudniowych niejaki Sta 
nisław Zapfr, liczący 19 lat (ulica 
Wniebowstąpienia 34), usiłował dos 
węgla z wagonu, 
na torze przemysłowym 
abryki  „Ultramarina* na 
nu. 


portiera fabryki 
kiego, aby zaniee 
z łopatą w rg- 
ku rzucił się na portiera, który w os 
bronie własnej strzelił z rewolweru 
do Zapła i zranił go w brzuch, Rane 
ny o własnych siłach udał się do 
szpitala powszechnego 


ARESZTOWANIE FABRYCZ= 
NYCH SZCZURÓW, 

(a) W związku z kradzieżą palników 
acytelinowych na szkodę i Fryde« 
ryka Blinkego, dyrektora „Unii Stra- 
żąckiej* przy ul. Lekarskiej 3, ustalo» 
no, że kradzieży tej dokonał Bolesław 
Mastelko, pomocnik ślusarski, zamie- 
szkały w Rudnie wraz z bratem Kazia 
mierzem, od których część skradzios 
nych palników odebrano. Obu wymie 
nionych odstawiono do dyspozycji 
sedziego śledczego. 


WYPAIEK TRAMWAJOWY | 

(a) Wóz tramwajowy linii „3“, | 
kierowany przez motorowego Jana 
Matuszkę, najechał na ul. Kazimie- 
rza Wielkiego naprzeciw realności 
nr. 30, na kandydata te szwadronu 
P. P, Romana Leona, który doznał 
ogólneg.: potłuczenia i po opatrzes 
niu przez Pegotowie Ratunkowe 
przewiezienv został do szpitala po» 
wszechnego. 


„DZIENNIK POLSKI", vw. 4, marca 1958 r. 


Sprawozdanie Zakładu Narodowego 
im. Ossolińskich we Lwowie za rok 1937 


Biblioteka Zakładu Narodowego im. 
Ossolińskich.. W roku 1937. podczas 
miesięcy letnich dokonano gruntowne: 
go remontu wewnętrznego biur; pos 
mmieszczeń dla zbiorów. WY „dziełach 
skatalogowanych numer bieżący: do- 
szedł do L. 210.300. Razem druków -jest 
203.302 (przybyło 4.159) dzieł; 303.329 
tomów (przybyło 5.868), 295,090: wolu 
minów (przybyło 5.793), w tym 'inku* 
nabułów 317, a druków XVI . wieku 
5.065 w 5.160 tomach a 4.853 wolumie 
nach. Nieskatalogowanych około 100 
tys. tomów. Czasopism bieżących 1.575 
(ubyło 650 a przybyło: 153), ` Rękopis 
sówo koło 15.000, w tym zinwentaryzo» 
wanych 6.422, (przybyło 152). w 6.651 
woluminach, dyplomatów pozycyj 2.060, 
sztuk 2194 (przybyło 34), autografów 
około 7.500, w tym zinwentaryzowae 
nych 5.298, map 2.390, muzykaliów 741. 
Oprawiono „druków 393, poprawiono 
45 tomów, 169 rękopisów oprawiono 
lub poprawiono, 

W r 1937 korzystało z Prącowni Na- 
ukowej przez (204 dni osób 6.264 z 
12.621 dzieł w. 21,035 tomach i 1.429 
rękopisów, 529 autografów. Do: domu 
wypożyczono - 4.595: dzieł w 6.396 toe 
mach, 2.965 osobom; Rękopisów wypo- 
życzono do innych. instytucyj 130. 
Kwerend naukowych  załatwiono 76. 
Zwiedziło Bibliotekę, 1.531 osób.. Biuro 
Wymiany Wydawnictw: otrzymało- od 
121 instytucyj 613 dzieł į periodyków 
w 825 tomach i zeszytach, wysłano 484, 
dzieł w 549 tomąch do 108 instytucyj. 

Biblioteka im.* Gwalberta Pawlikowe 
skiego, przeniesiona w roku 1937: do 
nowego, odpowiednio * zaadaptowanego 
lokalu, liczy druków 22.352, rękopisów 
290, dyplomów 232, autografów 4.270, 
man 678, numizmatów 5.688, rycin 
24.827., 

WOTAN POOR EOT TEER 


PODKOPOWE ZAPĘDY WŁAMY: 
WACZY 

(a) Zapomocą podkopów przypuści- 
li wczorajszej nocy włamywacze w 
dwu miejscach swój atak przestępczy 
na cudzą własność, I tak po wybicju 
otworu w sklepieniu piwnicznym dos 
stali się do sklepu galanteryjnego Idy 
Giitter przy ul. Leona Sapichy 85, 
gdzie skradli 300 par pończoch różne* 
go gatunku i różnę towary qalanteryje 
ne, łącznej wartości 733 zł. © 

W drugim wypadku  nicznani' zło» 
dzieje po wybiciu otworu w murze 
dostali się wczorajszej nocy do maga» 
zynu firmy spedycyjnej „Transport" 
przy ul, Magazynowej 1. 5, gdzie skra- 
dli 19 kg skóry `; miękkiej, zamki “do 
waliz į większą ilość grzebieni nies 
ustalonej ną razie wartości, j 


Nie będziesz miat spokoju, 
póktnie zapłacisz daniny 
na Żimową Pomoc! 


- Myzeuni XX. Lubomirskich liczyło 
w.r. 1957 według inwentarzy: przeds 
miotów _ archeologiczno ~ historycznych 
3977, obrazów 1.323, rzeźb 475 plus 1 
depozyt, rycin i sztychów 29.710, w ga* 
binecie'numizmatycznym 21.623 sztuk, 
fotografij 8.416. 
liczyła 'dzieł 3.386 w 3.849 tomach, 
Przyrost zbiorów w'r, 1957 wyraża 
się następująco: przedmiotów archelo= 
gicznoshistorycznych 9 “sztuk, obrazów 
9, rzeźb 1, grafiki 1938, numizmatyki 
18, fotografij 290, książek dzieł nowych 
70 w 86 tomach. Pracujących w Pras 
cowni "Naukowej Muzeum bylo w r. 
1937 — 1.279 osób, zwiedziły Muzeum 
7.874 osób, w tym 4.450 bezpłatnie. ` 


Danina na Pomoc Zimową 


Na rzecz Miej. Obyw. Kom, Zim. 
Pom. Bezrob. złożyli: Dr A. Dobrzaie 
ski 69.20, firma „Biblos“ 200, M. Le» 
wandowska i kopalnia nafty „Ropiene 
ka“. 400, Tow. Zakł. Chem, „Strem“ 
250, dr M. Boziewicz 62.50, P. A. S. T. 
oddział Lwów 160..48, -dr W. Stesłos 
wicz 100; Huta szklana „Lwów“ Hans 
delsberga 500, Huta szklana Garfuns | 
kla „Leopolis". 100, Zarząd i prac, fire 
my „Atlas” 399.14, Witold Tranda 20, 
Centr. Kasa Spół. Pol. od prac. 34.78, 
Urz. firmy N. Weinreb i Ska 35.71, 
„Paged“ Pol. Ag. Drzewna od pracow. 
3254, „Agraria“ A. Kamiński 15, Os 
kręg wojew LOPP 51.55, A. Lancko+ 
roński 246.75, ]. Gutentag 35, Person. 
firmy „Lenko“ M. Wasylewicz 25, S, 
Brunarski 44.34, S. A. Stadnicki 62.50, 
dr L. Węgrzynowski 50, Apteka Centr, 
Ubezp. Społ. 25.70, dr R, Witkiewicz 
31.10, Prac, Franc, Tow. Akc, „Perun“ 
17.52, Firma L, Tyrowicz 100, B. Mer» 
Ker 25, Cegielnia J. Reissą 53.74, Pols 
ską Spółdz. Kredytowa 17.61, Kraj. Ti 
Naftowe 74.58, A. Tabaczy 
Chruszczewski 30, Fabryka przez 


tworów chem. H. Blumenfelda za ros 
botników i urzędników 44.29, M, Zas 
rzycka 23.75, M. Blumengarten 50, Poł. 
Zakł. G 


zolinowe 36.36, firma „Pios 
36, Biuro Techn., Handl. T. 
20, Kino „Pax jako świa! 
czenie 25, za sprzedane znaczki 62.50, 
Z Giiffel za pracowników 15.49, od 
firmy 200, Akademia Handlu Zagran. 
61, D. Bieler 15, Lwow. Tow. Ak 
warów 252,25, dr F. Goldschlag 
Spółka  Akc. Eksploatacji Soli Potas. 
462.06; E. Zajączek 25, Urzędnicy. Kras 
kow. Tow. Ubezp. „Elorianka* 61.78, 
Tnst, Stauropigiański 20, inż. J; Kowal 
czewski 25,85, Zw. Komun. Kas O: 
szczędn. 32.76, Pilk art. lek. 261.45, Z. 
Schneebaum 15 zł. 


Z CZĘŚCI OBIADU“ 

ta przez Miej, Obyw. Ko» 
mitet Zimowej Pomocy: Bezrobotnym 
akcja zbiórkowa pod hasłem: „Ofiara 
z części obiadu na rzecz głodnych“ — 


Włamywacze w płochliwej ucieczce 


(a) W dniu wczorajszym wieczos | dli tedy. z mieszkania, jeden z nich 


rem dzielnicowy, pełniący służbę. na 
ul. Legionów, usłyszał dochodzące 
z ul. Furmańskiej głosy: „łąpa 
dzieja!* Gdy przybył na miejsce, 
włamywacze zbiegli już z miejsca 
swego, tym razem niefortunnego wy 
stępu. Okazało się, że do mieszkania 
Cecylii Spring, właścicielki sklepu 
(ul. Furmańska 1. 5) właniało się 
trzech sprawców w towarzystwie 
kobiety. Gdy włamywacze przygoto 
wywali garderobę i bieliznę do wys 
niesienia, podejrzany ruch panujący 
w tym mieszkaniu zauważyli sąsies 
dzi i zaalarmowali . dozorcę Stefana 
Gogosza. ' . ; i 

I włamywacze spostrzegli, że. sys 
tuacja staje się dla nich niebezpi 
ną i postanowili szybko wycofać się 
z tej złodziejskiej imprezy.. Wypas 


| wał się.z 


odtrącił dozorcę i wszyscy, szybko 
zbiegając. schodami, wykrzykiwali: 
„Łapajcie złodzieja”. Jednego z wła» 
ujęli przechodnie, ale wyre 
ich rąk i zbiegł, natomiast 
przytrzymaną została kobieta, która 
w ucieczce nie mogła nadążyć swym 
spólnikom po łomie i wy 
Przyt 
genia Siekaniec, 
Pełtewna 25), 


mywaczy 


chu, 

aną zostałą niejaka Ku» 
licząca 27 lat (ul. 
pochodząca z Prze- 


' myśla, gdzie rychło zeszła na bezdro 


ża a ostatnio zamieszkała we Lwo* 
wie wraz z Abrahamem Blasbalgiem, 
międzynarodowym 1złodziejem, któż 
ry niedawno powrócił z Paryża, 
dzie za kradziez odbył karę dwu* 
ia i niewatpliwie w 
jako... 
h w toku. 


etniego wi 


prasie paryskiej figurował 
Polek. Dale" dochodzi 


PIERWSZE SKŁADKI NA „OFIARĘ 


Biblioteka muzealna |: 


Su,40 


Przedłużenie trymestru 
na U. J. K. 


W myśl rozporządzenia Ministra 
W. R. i O. P, rektor U, J. K. wydał o, 
kólnik mocą którego przedłuża M try. 
mestr do 24 b. m. włącznie z tym, żę 
ferie Wielkanocne trwać będą do 25, 
kwietnia b, r. w. > 

NA F. O. N. 

Pracownicy fizyczni S. A. „Petroleą" 
wchodzącej w skład koncermu „Mało, 
polska“ w Borysławiu, na posiedzeniy 
odbytym w dniu wczorajszym, postas 
nowili ufundować dla Armii ciężki ką. 
rabin maszynowy z kompletnym za, 
Przęgiem, Fundusze na ten aktualny 
cel będą zebrane, w drodze dobrowol- 
nego opodatkowania się pracowników. 


fizycznych, Opiekę nad 
akcją objął prokurent J. Wiśniewski, 
Elzy 


spotkala się z ogólnym uznaniem oraz 
gotowością do ofiar ze strony spole 
czeństwa, Komitet otrzymał szereg li 
stów wyrażających akces oraz samorzut 
nych datków, wśród których znajdują 
się dary nawet z poza Lwowa, 
Pracownicy, zatrudnieni w biurze 
Miej. Obyw. Komitetu Zimowej Pos 
mocy przy ulicy Jakuba Strzemię 1, 5, 
zorganizowali z własnej inicjatywy 
składkę między sobą i ofiarowali z tee 
go tytułu łączną kwotę 15.70 zł, Może 
przykład ten zachęci pracowników ins 
nych instytucji do naśladowania. 
Oprócz wymienionych poprzednio or 
fiarodawców, złożył p. A, Gulła 1 zł, 
jako ofiarę z części obiadu. W realno: 
ściach, które otrzymały z Mieskich Us 
rzędów Dzielnicowych listy składkos 
we, rozpoczęto już akcję zbiórkową, 


ZAMIAST ROZRYWEK — OFIA+ 
RA DLA GŁODNYCH 


W związku z akcją pod hasłem „O: 
fiara z części obiadu na rzecz głode 
nych” Miejski Obyw. Kom. Zimowej 
Pomocy Bezrobotnym otrzymał nastę 
cy list: „W miesiącu lutym zaosz 
czędzilem odmawiając sobie pójścia do 
Kina, teatru į kawiarni 11 zł. 50 gr. i 
kwotę tą chętnie przekazuję na głodu 
jących czekiem PKO. Jestem emerytem 
ograniczonym w dochodach,- inaczej. 
chętnie przesłałbym więcej. O ile uda 
mi się w marcu coś zaoszczędzić, to chę 
tnie przekażę, Inż. Konrad Łoziński”, 
REESE MEEDOEN ESEI EEEE E 

Jubileusz pracy scenicznej 

Kraków, 7. 3. (PAT.) Wczoraj w tee 
atrze miejskim im. J. Słowackiego W 
Krakowie, odbyły. się uroczystości fur | 
bileuszowe 30-lecia pracy scenicznej 
wybitnego artysty i reżysera Józcla 
Karbowskiego, W wieczorze jubilsuszo 
wym wzięli udział przedstawiciele 
władz państwowych, wojska, miasta, 
liczni przedstawiciele świata artystycz* 
nego, literackiego i teatralnego oraz pu 
bliczność, która szczelnie wypełniła cas 
łą widownię. 

Na wstępie uroczystości wojewoda 
krakowski dr Tymiński wygłosił przeć 
mówienie, po czym udekorował go zło 
tym Krzyżem Zasługi. 

Na zakończenie odegrano sztuke 
Rittnera „W małym domku”, j 


Przed światowym turniejem 
szachowym | 
Lódź, 7. 5. (PAT.) Na miejsce $. V 
A, Wojciechowskiego, został zaproszt* 
ny do wielkiego międzynarodowek” 
turnieju szachowego mistrz Sulik 2 
Lwowa, który zaproszenie przyjał © 
Skład turnieju jest więc następujący 
Elishases (Austria), Foltys (Czecho 
słowacja), Pirc (Jugosławia), Petrow 
(Łotwa), Stahlberg (Szwecja), 1. Stei 
ner (Węgry), Thomas (Anglia), misti” 
Polski dr Tartakower (Paryż), 4%% 
graczy łódzkich: Appel, Gerstenfelw ' 
Kolski i Regedziński, 3sch graczy Wat 
szawskich: p, Frydman, Najdorf i Prze 
piórka oraz Sulik (Lwów). Niepewny 
jest udział jedynie mistrza Przepiórki: 
Turniej rozpocznie się dnia 20 b. me 


tap 


wiele ofiar. 
sup» SP" stosują Pp. Lekarze 


poczuc e „chorego. 
gp = 


TOWARY BŁAWATNE 


LWÓW, PL. BILCZEWSKIEGO Tel. 224-75 
(obok Aptekl Łazowskiego) 


Ceny najniższe 2537 Ceny najniższe 


GRUŹLICA PŁUC 


jest nieubłagana | corocznie 
nie robiąc różnicy dla płci, 
wieku i stanu pociąga bardzo 
Przy zwalczaniu 
chorób płucnych, bronchitu. 
JERU męczącego kaszlu itp. 


“ALSAM TRIKOLAN-AGE" 


Do nabycia w aptekach. 


| WEŁNY, PŁÓTNA I POŚCIEL poleca 


Miebie 


EDWARDA KLEBANA 
poleca sypialnie, jadalnie, gabinety 
Wyroby wyłącznie własne s 


HGENA TO ZDROWE 


„DZIENNIK POLSKI* -= 9. marca 1938 r. 


| ms KRONIKA MAŁOPOLSKI "we 


Repertuar teatrów i kino: 
teatrow : 1 


BORYSŁĄW. Palace: „Penny“, 


„Znachor”. 


CZORTKÓW. Casino: 
Wanda: „Hrabina Wiar- 


DROHOBYCZ. 
dinow*, Sztuka: „Róża! 
JAROSŁAW, Dom 
szko pod Racławicami". Palace; „Towarzy 
sze broni“, Sokół: „Królowa Wiktoria”. 
JAWORÓW. Apollo: „King Kong“. 
3 „„Wzgardzona”, 


lnierza; „Kośćiue 


Fotoplastikon: (OEG) 
Teatr Fredreum: „Ten drugi". 
S. S. G.: „Zaginios 
: „Daniel Boone”. 
| „Iy co w Ostrej 
świecisz bramie". 
STANISŁAWÓW. Casino: 
GEO Ton: 
Olimpia: Peter 
„Ułan ks. Józefa", 
kłamstwo“. 
STRYJ. Apollo: „Kościuszko 
cławicami. Edison; „Strzelec 
Sokół: „Byłam szpiegiem”. 
TARNOPOL. Apollo: „Prze: 
stwo, Palace: „Ich stę i ona jedna”, 
plastikon: Paryż, cz. 
ZŁOCZÓW. Sokół: „Pan redaktor szas 
Jeje“, Palace; „Statek niewolników”. 


TEATR MAŁOPOLSKI: 


„Scypiona: 
„Zaczęło się w pociągu”, 
Swatsohn", Warszawa: 

Urania: „Przedziwne 


pod Ra: 
= Bengali". 


ne klame 
Foto: 


9.3. LUBACZÓW: pop. „Romeo i Julia", 
wiecz. „Tempo, Tempo“. 


Co: 


„przewodni 


że Złoczowa 
AAA 


0 tablicę pamiątkową bohaterom ziemi 


z pośród Związków kombatanckich 
„Złoczowski Komitet uczczenia pamię 
ci poległych w latach 1914—1920 Nies 
podległościowców:$ynów Ziemi złos 


czówskiej". W skład Komitetu weszli: | 


cy —.]. Aksamit, prezes 
Zw. b. Och, Woj., członkowie — kpt. 
J. Pulnarowicz prezes Zw. Legioni- 


K, Winiarski, St. Horski, Z. Ostrow- 
ski i M. Hewalło. Celem i zadaniem 
Komitetu jest ufundowanie z okazji 


"20:tej roćźnicy odzyskania Niepodles 


głości Polski, tablicy pamiątkowej po» 
ległym w latach 1914—1920 bohaterom 
walk o całość i Niepodległość — Sy: 
non Ziemi złoczowskiej i wmurowa- 


NFORMATOKR RZE „Rok 2000", Grażyna: „Pepe le złoczowskiej 
pia ZO ZAKUPU Peg konne DWN (aw).Z inicjatywy zarządu Zw, b. ņ nie jej w nowowybudowanym Domu 
| Ochotników Wojennych, wyłoniono | LegionowosStrzeleckin w Złoczowie 


w dniu święta żołnierza 15 sierpnia br. 
Komitet zawiadamia za naszym p% 
Średnictwem, by zainteresowani w tet- 
minie do dnia 30 kwietnia b. r. podali 
nazwiska krewnych i znajomych, po* 
ległych uczestników walk w polskich 
formacjach w latach 1914—1920 tak z 
miasta z Złoczowa jak i powiatu, by 


sl "PRZEMYŚL. Apoilo: „Eskapada“, Casi: | stów Polsk. J. Wikarski prezes Zw. | wszyscy mogli być umieszczeni na 
Jór, Ełabujałąc, ay aa ae Pony, | zio: „Dzień na WR RERUE Peowiaków, inż. A. Danhofer prezes | tablicy pamiątkowej, 
Ly oraz ESTA wagę aa OURE Józefa”. Zw. Strzeleckiego, Eug. Kociubiński, = 


(aw). KATOLICKIE STOWARZY:* 
SZENIE MĘŻÓW w Złoczowie za- 
wiadamia, że w dniu 9 marca o godz. 
18-tej wygłoszony będzie w sali „Sos 
koła” referat p. t.: „Zadania inteligens 
cji katolickiej w obecnej dobie“, któ: 
ry wygłosi delegat Archidiecezjalne] 
Akcji Katolickiej ze Lwowa. 


Z Nowego Sącza 


- Nowe schronisko P. T.T. na Prehybie 


Oddział nowosądecki Pol. Tow. Tas 
trzańskiego oddał w br. do użytku tus 
rystów nowe schronisko na hali Pres 
hyba (1.175) w Beskidzie Sądeckim. 
Schronisko jest otwarte cały rok i pos 


Znaki żółte. Czas potrzebny na przej: 
ście 5—4 godzin. 


Uruchomienie schroniska na Prehy* 
bie wypełni lukę, jaką dotkliwie ode 
czuwali turyści, idący szlakami w par 
smie Radziejowej. (r.). 


= . s 


i Lwów, Czarnieckiego 2, tel 270-45 | 5: 3 RR RE pop, Miód Kószte. | siada 28 łóżek i 10 sienników. Naje | ZJAZD POWIATOWY KÓŁ ZW. 
Jadzi Eura op „Romeo i Juliat, | bliższa stacją kolejową jest Rytro, od: | MŁODZIEŻY LUDOWEJ. Odbył 
: wiecz. „Tempo Tempo". dalone -o 10 klm. szlakiem górskim. | się zjazd walny kół Związku Młodziee 


ży Ludowej powiatu nowosądeckiego, 
połączony z wyborem nowego zarzą: 


Wielu higienistów twierdzi, że jedynie mies 
stanicznie wykonane opakowanie proszków 
daje gwarancję całkowitej higieny 
MASZYNOWO — BEZ DOTYKU RĄK 
wa proszki, „Migreno « Nervosia" 
ZKOGUTKIEM. W TOREBKACH (nowe 
snułowaniey DAJE TE GWARANCJĘ. 
Er o wlasne zdrowie, żądajcie proszków 
KOGUTKIEM tylko w MECHANICZ 
NE WYKONANYCH TOREBKACH, — 
(tyż dzięki temu, unikniecie narażenia zdro» 
ina przykre niesp dzianki 2603 


du okręgowego, ` W skład nowego za: 
rządu weszli: M. Szurmiak, mgr. J. Szka 
radek, A. Świerzówna, T. Olech, J. 
Bednarek, A. Marek i Kotas A, Zjazd 
zakończono zabawą ludową, podczas 
której odbyły się popisy taneczne i 
produkcje wokalne chórów wiejskich 
z Zawady, Łącka i Zabełcza. W zjeż: 
dzie wziął udział prezes zarządu głów: 
nego p. Styrylski z Krakowa. (r.). 
WALNE ZGROMADZENIE POD: 
OKRĘGU KOZLA. Walne zgoma: 


Z Drohobycza s E 


Reprezentacyjne polowanie 


gen, Filing, gen: Fabrycy, gen. Bort- 
nowski, gen: “Piskor, gen. Wieczorkie: 
pułk, Lichtorowicz, wojewoda 
b. wojewoda lwow» 
ski Belina-Prażmowski i kj lasów 
państwowych inż, Szubert. 


Rostowie pow, Drohobycz, odbyło się 
reprezentacyjne polowanie. Udział w 
tym polowaniu wzięli: gen, Sosnkow« | 


W lasach państwowych w Dobro- | 


ski, wiceminister Głuchowski. - gen. 
BończarUzdowski, gen,. Trojanowski, 


SPECJALISTA GORSETÓW 


HERMAN PIESEN 


zawiadamia P. T. Klientelę, że 
przeniósł się do dawnego lokalu 
Ą przy ulicy. 


JAGIELLUŃSKIEJ 4. 
I poleca bogato zaopatrzony 
| Magazyn najnowszych gorsetów 
l staników po zalżonych cenach 
Przyjmujemy talony C. O. T. 3144 


|adeologii, etyki i 


 Doniosła akcja Junaka 


Mający MT zaslugi na polu 
krzewienia sportu w Zagłębiu Nafto- 
wym. wojsk. cyw. klub sport, „Jus 
nak“ przez okres zimowy. 1937-38 
przeprowadzał systematyczne ćwicze) 
nia w sali „Sokoła“, pod fachowym 
kierownictwem instruktorów, rówsto» 


dów dla członków wszystkich sekey) 
z zakresu teorii i przepisów Związ: 
ków sportowych, specjalnie piłki noż- 
nej, lekkiej atletyki ij hokeja, higieny, 
kultury sportowej, 
oraz wychowania obywatelskiego, W 
styczniu o ideologii sportu mówił p. 
pro. Pusiarski, o. przepisach gry w P. 


-| legle też przeprowadził szereg wykła:. 


będzie p. dr Szayna, o 1845 —o życiu 
jednostki w organ, społecznej, o. mgr. 
Kroker, 


errre JO R 0 PRE RZEZ PA 


„misji sportowej. 


dzenie. Podokręgu KOZLA wybrało 
nowe władze Podokręgu z prezesem 
mjr. dr. Foltyńskim na czele í prof. 
Kozielem jako a a Ko 
(r). 


Z Jarosta 


Poselstwo w Bukareszcie do I. Drużyny Harcerskiej 


im. Ks. J. Poniatowskiego 


Poselstwo R, P, w Bukareszcie nas 
desłało do I. Driiżyny im. ks. J. Pos 
niatowskiego pismo, w którym wyra- 
ża serdeczne podziękowanie za przy: 
słanie_ sprawozdania z obozu w 
Bucsoaia w Rumunii, W piśmie tym, 
podpisanym przez posła w Bukaresze 


rosławskiej, Poselstwo uważa za jak 
najbardziej dodatnie, zarówno ze 
względu na dokonaną przez Obóz pras 
cę społeczną i propagandową, jak i ze 
względu na przyczynienie się do dal- 
szgo zacieśnienia przyjaznych stosun: 
ków między młodzieżą polską a rus 


inż, Chomyszyniec, o stosunku zawód 
ników do sędziego, p. inż. Tatarski. 
W lutym prelekcje poświęcono piłce 
nożnej i lekkiej -atl, (inż. Chomyszys 
niec i p. Krasoń), w marcu odbyły się. 


muńską". Obóz w Bucsoaia trwał od 
| 8 lipca do 7 sierpnia 1937. (AB). 


"Zebranie Ochotników Wojennych 


cie p. Arciszewskiego, czytamy: „Wy- 
niki pobytu w Rumunii Drużyny Jas 


Fr Na składzie — poleca stolarnia 
r Lwów, Kołłątaja 8 
. Ziei ński, ti 28407 4130 


ike już prelekcje inż, Chomyszyńca o p. W sali kina „Palace" odbyło się ; żywszą dyskusję wywołała kwestia 
n., pp. dr, Zbierskiego i dr. Szayny o | przy udziale 250 osób informacyjne | bezrobocia wśród Ochotników, U: 
4 Erzemrsta higienie sportowej. „zebranie. Ochotników Wojennych z | chwalono zwrócić się w tej sprawie 


We środę, 9. b. m. w. świetlicy klus 


do miarodajnych czynników, W dal- 
bowej, o godz. 18-tej o higienie mówić 


szym ciągu uchwalono szereg rezolu- 
cyj, z'których najważniejsze Są: pror 


Di pow. jarosławskiego. Z szeregu zaga- 
UET BLUMSKICH, dnień omawianych na, 


zebraniu, naje 
le z 


Po powro: 
a cy zatrzymał się na kilka 


P E Beszym mieście świetny zespół Z K Z Kolomyi test przeciwko systematycznemu ogra- 
zl. rystów Blumsk "niczaniu praw Polaków w Gdańsku i 
z dzo, SAW | Krag Siarszo-Harterski Polakom z zagranicy powolnemu wchłanianiu Wolnego Mia 
ze siawia Krąg Starszo-Harcerski im, ks. Lu- | kręgu, Członkowie kręgu zajmują się | Sta przez Rzeszę — i zerwanie z tak 


zwaną polityką normalizacyjną w Ma- 
łopolsce Wschodniej. Wzniesieniem o- 
krzyków na cześć Rzeczypospolite:, 
Jej Włodarza i Marszałka Śmigtego 
Rydza oraz odśpiewaniem Roty — za- 
kończono zebranie. (X). 


tostawskie: rganizował na terenie 
miasta Kołomyi zbiórkę książek dla 
Polaków z zagranicy. Jak nam wiado: 
mo, nie jest to jedyna akcja społeczna 


Otwarcie stacji odbiorczej w Berezowie Srednim 


W: związku z nadaniem pierwszej j. wzięli: udział "przedstawiciele wojską i 
audycji dla Szlachty Zagrodowej przez | władz z Kołomyi oraz wiele miejsco: 
rozgłośnię warszawską, została otwar« | wej ludności, Jak nam wiadomo, .od= 
ta dziś w Berezowie Średnim odbior: | biornik radiowy został ufundowany 
cza stacja radiowa Koła Szlachty Za- | przez Związek Inwalidów w Warsza- 
lgrodowei W uroczystości otwarcia | wie. 


pracą wychowawczo - oświatową, w 
Schronisku dla bezdomnych chłopców: 
w Kołomyi. 


NIE orana RADY MIE} 
R Onegdaj odbyło się w obecno: 
tosty, Wehrsteina, ,po- 

aj ly miejskiej, W. sprawoż 
z działalności Zarządu miasta | 

; ŚRonównti przedstawił bilans 
a tok ubiegly, uważając rok 

SH = Pomyślny dla miasta. Po 

dyr. Załuskiego, Rada 

w AENA jednomyślnie - bus 

SR SA w NOO 1.848.719 zł. po 
ochodów i rozchodów. 


Z Radymna 


O LEPSZE OŚWIETLENIE PLA- 
CU PRZED DWORCEM. Liczne rze: 
szę podróżnych zwracają się za naszym 
pośrednictwem do kompetentnych 


Str. 12 


władz o dostarczenie lepsz: 
tlenia na placu przeddworcowym. O+ 
becnie plac ten posiada tylko jedną 
latarnię i to naftową, która nie może 
go należycie oświetlić. 
tlenie terenu przed dworcem i na dwor 


Z Sokala 


W Rulikówce odbyła się onegdaj pod 
niosła uroczystość. Kasa Stefczyka ob» 
chodziła dziesięciolecie swego istnienia. 
Jest to jedna z 
haszych osadników w tut. powiecie. 
Śpelniła ona w tym okresie w stu pror 
centach swoje zadanie, Po nabożeńs 
stwie odbyło się tego dnia wieczorem 
wspólne zebranie w lokalu Kasy. Przy 
długich stołach zasiadło kilkudziesię< 
ciu uczestników, a w czasie przyjęcia 
gości wygłoszono referaty. Prezes Ras 
dy Nadzorczej A. Krupa tamt. rolnik 


Zorganizowanie 


W Sokalu zorganizowane zostało Gro 
no Harcerzy z czasów walk o Niepo- 
Uległość. Przewodniczącym grona zos 
stał wyznaczony przez Zarząd Okręgos 
wy Koła kier. sądu M. Decker, zastęp” 
cą sędzia S. Gruda. Zarząd Grona pro« 
si wszystkich harcerzy, zamieszkałych 
na tererie powiatu sokalskiego, a któw 
rzy brali czynny udział w pracy harcere 
skiej w latach 1911 do listopada 1918 r. 
do zgłoszenia się do weryfikacji w Okr. 
Kole Harc. z czasów walk o Niepodles 
głość, we Lwowie, ul. Kurkowa 12, 
oraz o wstępawanie do zawiązanego 
Grona. A 

CWC) 


POSIEDZENIE BUDŻET. RADY 
P. K. K. O. SOKAL, Onegdaj odbyło 


się posiedzenie Rady Pow. K. K, O. I 


(o 


Lepsze oświes í 


najstarszych spółdzielni | 


aDZIENNIK POLSK) 


"cu nie jest problemem nie do zala: 
twienia — Radymno bowiem jest wlas 
czone w sieć elektryczną, obsługiwa* 
ną przez jarosławska elektrownię. 
(Eru.). 


ziesięciolecie Kasy Stefczyka w Rulikówce | 


po przywitaniu obecnych wyjaśnił za: 
sady współdzielczości. Przewodniczący 
Zarządu, T. Kołodziej, referował o wa* 
runkach pracy Kasy Stefczyka, zachę- 
cając członków . do. składania w niej 
swych oszczędności, co będzie, dowo- 
dem poparcia Kasy. Po oficjalnych reż 
feratach przemawiało wielu obecnych, 
między nimi ks. proboszcz ze Świtarzo* 
wa Wolanin. Uroczystość cała wywarła 
duże wrażenie i przyczyni się ona z pes 
wnością do zespolenia sił do pracy na 
polu gospodarczym. 


Grona Harcerzy 


w Sokalu, na którym uchwalono bu: 
dżet Kasy na rok 1958, Ponadto załat» 
wiono cały szereg bieżących spraw Kae 
sy, oraz dokonano uzupełniającego wy 
boru do Dyrekcji Kasy, wskutek wy- 
jazdu ze Sokala dotychczasowego za- 
stępcy dyr. zarządzającego p. M. Koloń 
skiego. Rada wybrała jednogłośnie na 
zastępcę dyr. zarządz. dotychczasowego 
członka Dyrekcji'p. M. Panasiuka, zaś 
na członka Dyrekcji powołała p. Z. Po: 
Titowskiego. 

WALNE ZEBRANIE członków Ko 
ła Rodziny Urzędniczej w Sokalu od. 
bylo się w sali Wydz. Powiat. Po ze: 
braniu uczestnicy-wzięli udział w here 
batce, “ 


GŁOSZENIA 


TRZYPOKOJOWE PÓKÓJ 
pełnokomforiówe, kuchnia, | kuchnia lub Ż pokoje — e» 
i 1. EAEn (boczna So» | wentualnie umeblowane za- 
A E T EN Wiadoość || AA 
wszelkie ogłoszenia lesza 2 
kaniowe pray 5 razach do 10 | o DB. | 8919 PU 
słów, 2 razy bezpłatne. POKOJ POKÓJ 
z kuchnią, az. miesz- | klatkowy. dla: dojeżdżające 
kój ZADNY, kanie, ul. jodorowskie. | go lub stale. Lenartowicza 
pokój umeblowany, słone: PASE nh ke 
czny, solidnym wynajmę, | 59 1, MA, L p., Lampart. p m. dwa, 
Piłsudskiego 5, m. 7. 8873 8518 GE 
CZTEROPOKOJOWE DO WYNAJĘCIA lub 2epokojowe, pelnokome 
komfortowe mieszkanie — | trzy-pakoje z kuchnią kom- WE, NOWOCZESNE, oraz 
wolne od. podatku do wye ER SAGA pokój kawalecski lub umes 
jęcia. i , tel, | ul. A e , wińskiego 12, 
DOGR JE 9881 | mość telef. 11996. 8920 | :* PY, Sj moi 
3 15 ŚW ZOFII 32A. aa CZTERY a aZ LATKI k 
pokojowe z kuchnią, oje, przedpokć kuchs jane urządzony pokój 
pelnokomfortowe mieszka- | nia, łazienka, pal kom- | do wynajęcia. Te 1. 10, 


nia. — BAJKI 36. 3 i 4 po- 
kojowe z kuchnią, pełno- 
komfortowe mieszkania, bez 
podatku 


lokatorskiego. 


SIENIRWSKA 15. Pokój z 


kuchnią od zaraz do wyna- 
jęcia. Po oglądnięciu telefon 
[219-76 od 5—7. 8903 


fort, słoneczne, frontowe, 
do wynajecia od 1 kwieta 
PET SE dozorcy AA 

jacje u ly 
telef. 219—35. 8909 


TRZY i 
pokoje, kuchnia, komfort, 
odnowione, zaraz do wynas 
jęcia. Kaucja wymagana. — 
Potockiego 54 — dozorca 
wskaże. 8908 


ŁRDNY 
pokój frontowy, umeblowa- 
ny, solidnym,  bezdzietnym, 
wynajmę. 'Pohulanka 12/1. 
` 3 8876 


CZTEROPOKOJOWE 
dwupokojowe, pełnokomfor- 
towe, słoneczne, balkonowe 
Wiśniowieckich 1, do wyna- 
jęcia. 8905 


SZCZOTECZKI DO ZĘBÓW 


oraz wszelkie towary toaletowe w wielkim wyborze poleca przedtem Lwów, Akademicka 3, tel. 205-69 3010 


Podstawą obliczenia je: 


da, 9. marca 1958 r. 


BI: 


PRZEŁOM REWELACYJNY 


w BIGKOSMETYCE 
ODMŁADZAJĄCA PROWITAMINA „A“ — W KREMIE 


JE WIECZNEJ MŁODOŚ 


firmy Kwiat Śrileżny 
Pierwsza próba przechodzi najs:nielsze oczekiwania 


WYŁĄCZNA SPRZEDAŻ TEGO CUDOWNEGO KREMU 
w Perfumeriach 


$. FEDERA Lwów, SYKSTUSKA 7 
Filie: KOPERNIKA 15a I ul. HAL!ICKA 16 


SPRZEDAŻ 


W tej rubryce zamieszczamy 

ogłoszenia po 5 gr. za siowo 

kupieckie i handlowe po 10 
gtoszy. 


" SPRZEDAM PARCELĘ 
śródmieście, światło, woda, 
kanalizacja, _ dwufrontowa, 


103 sążnie, do południa, slo- 
neczna. 

od 2-4, 
m. 4, 1. 


Bliższe informacje 
Snopkowska 33, 
8901 


sprzeda 50 p 
45.000. Oferty: Administr.: 
„Słoneczna”, 8924 


duwaki Tógaryfnitza, 


przybornik, 
poleca w ogromnym wyborze 
firma 1391 


KOPERKICKI i SYN 
Lwów, Hetmańska 12 
tel. 234-24, P.K. O. 143.590 


SPRZEDAM 
parcelkę słoneczną 116 
sążni w okolicy Listopada, 
oparkanioną z zatwierdzoa 
planem budówy. 
ulica Bajki 25, 


R | 


FLGBEŃT 


Płynne, 
posła do zębów 


BEZ.KRĘDY 


MOTOR 
Diessel, 35—40 K. M, ko- 
| rzystnie do sprzedania. — 
| Wiadomość: Konarskiego 
| 259, Dębica, 


centrum willa-pęnsjonat. 15 
pokoi, kompletnie urządzo: 
ny z dużą parcalą budowla. 
mą sprzedam, Katowice, Lis 
sieckiego 2, ` Markiewic: 
wa. 


FORTEPIANY, PIANINA ; 


gwarantowane 
najtaniej 
sprzedaje, 
j kupuje, mienia 


HANAK 


Piłsudskiego 21, hp. 189 


„BARWA“ 


Wydawca: Malop, Wydawnictwa we Lwowie Sp. z ogr. odp, | 
. Drukarnia Sp, Wyd, Słowa Polskiego, Lwów, ul, Zimorowicza 1$ 


LUDWIK HOSZOWSKI 


CENNIK OGŁOSZEŃ 


Ogłoszenia w tekście. Na pierwszej stronie zł: 0'90 W tekście co 


PARCELA 
do sprzedania 200 sążni 
Wiadomość: Mączyńskiego 
21, m. 14. 8922 


oryginały malarzy polskich, 
najtaniej, dogodne warunki, 


Salon Obrazów 
Lwów, PIŁSUDSKIEGO 11 
telefon 265-86 2798 


WILLĘ w TRUSKAWCU 
z_ całkowitym urządzeniem. 
17 poko, — sprzedam lub 
wydzierżawię. — Wiadomość 
w cukierni Lwów, Piekarska 
5. 8878 


4. Urząd Skarbowy we Lwowie 


Obwieszczenie o licytacj 


W rubryce tej zami 
ogloszenia po 5 
kupieckie i handie 

groszy, 


KOMFORTOWEGO Done 
2 do 3:mieszkaniowe OMU 
żliwie nowego, bez“ tap 
w_mieście lub okolicy Wi 
szukuję. Pod „Kilkanate: 
tysięcy gotówka“, "py 


„2 zł. PRRSUJE 
ubrania męskie, nicuje, n 
prawia FREE damsją, 
męską. Salon krawiecki, K 
pernika 2b, podwórze, 3077 


1 zł. PRZERABIĄ 
kapelusze damskie, meskl 
Wytwórnia kapeluszy, Kopę, 


niku 26, podwórze.  3m 
n O 
UWAGA! 


Wszelkiego rodzaju uiywy 
ne polskie znaczki pocta 
we zbierane z obiegu ky 


puje stale w każdej do 
Cenniki zakupu _ wysylam 
na — _ Toruń [, 
skrytka poczł, 122. $i} 

— 


W myśl 5 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dy | 
25 VI. 1932 r. (Dz. U. R. P. Nr, 62, poz. 580) o postepowaniu 
egzekucyjnym Władz Skarbowych podaje się do ogól 
wiadomości, że dnia 10 marca 1938 roku o godz. sj 
w lokalu 4. Urzedu Skarbowego we Lwowie, pl. Gołichow 


skich 1, celem uregulowania należności podatku drog, od 
gruntu, podatku od nieruchomości, dochod., odbędzie sę 
sprzedaż z licytacji niżej wymienionych ruchomości: 


1) zegar szefkowy zł. 40, 2) magiel ręczny 3-vakon | 
zł. 80, 3) komoda orzechowa zł. 10, 4) 3 obrazy olejodnik 
zł, 30, 5) wieszak żelazny zł. 10. 6) wieszak z opardem 
zł. 15, 7) 4 szafy różne stare zł 180, 8) bieliźniarka jana 


zł. 30, 9) lustro w ramach jasnych zł. 10, 


16) -2.szalk 


nocne zł. 60, 11) kanapka obita brokatem zł. 40, 12) stól 


okrągły do rozsuwania zł. 30, 


nożna zł. 80. 


13) maszyca do syydi 


Zajęte przedmioty można oglądać dnia 10 marca 1981 
od godz. 8:30 do godz. 9-tej w lokalu 4. Urzędu Skate 
wego we Lwowie, pl. Gołuchowskich 1. wa 

Kierownik Urzędu Skarbowego: 


3145 


4 Urząd Skarbowy we Lwowie. i 


T. W. Nr. 174/69 


Obwieszczenie o licytadj 


W myśl §. 83 rozporządzenia Rady Ministrów z 
25 VI. 1932 r. (Dz. U. R. P. Nr. 62 poz. 580) o postępowi 
egzekucyjnym Władz Skarbowych, podaje się do 
wiadomości, że dnia 10-go marca 1938 roku o godz. 
w lokalu 4, Urzędu Skarbowego we Lwowie, a 
skich 1, celem uregulowania należności podatku od niet 
chomości, p. p. doch, odbędzie się sprzedaż z Jicyi 
niżej wymienionych ruchomości: 

1) 2 biurka dębowe zł. 150, 2) 
3) lustro zł. 100, 4) 2 dywany na podłogę 
dioaparat do sieci zł. 150, 6) 1 głośnik zł. 50. ; 

Zajęte przedmioty można oglądać dnia 10 marca 1936 
od godz. 8'30 do godz, 9-tej w lokalu 
wego we Lwowie, pl. Goluchowskich 1. 

Kierownik Urzędu Skarbowego 


3146 


P t b sl. zł, (70. W iekscie uć -tej do końce Gziału redakcyjnego zł. 050 Cala pierwsza strona zl 1.100 
Cała strona od 2—5 zł. 1.100. Cała strone od 6-tej zł. 650. — Ogłoszenia za tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł. 0'18. Całą strona zł. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0'18 
Nekrologi: zł 0:50 za mm. jednoszpalł — Ogłoszenia drobne: głoszenie tv tne za wyraz zł. GĆ5. handlowe po zł. 010. dla poszukujących pracy zł. 0'03, matrym. zł 013 


st 1 mm, w jednym łamie; strona w tekście ma 4 łany zo tekstem 6 łamów. — Komunikaty notatki, wzmianki kronikarskie, artykuł) 
o treści handlowej, osobiste zł 1'50 za mn, (stione s-ro ian owa} — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50%, drożej. 


ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI „DZIENNIKA POLSKIEGO“: Lwów, ul. Zimorowicza 15. Telefony red, 262-42, 262-43. Telefon 
administracji 274-44 — KANTOR OGŁOSZEŃ i PRENUMERAT ul. ZIMOROWICZA 15, telefon 240-42. — Konto P. K. O. 506.250 


Redaktor odnow.: Stanisiaw Starze! 


Nahlik 


wi 2- DOM SZTUKI FREDRUI| 


Sprzedaje najtaniej MEBLE okazyjnie 
NOWOCZESNE: Jadalnie, Sypialnie, Gabinety, Pokoje| 
kombinowane, Kluby, TAPCZANY, Fotele kanadyjski, 
Szaty, Stoliki. — ANTYCZNE: Salon Biedermeyer, 
pialnia Empire, Sekretarzyk Witrynka, 
pojedyncze, Biurka stylowe, DYWPNY PERSKIE, Świeci: 

niki, Bronzy, Porcelana. 
Własna pracownia stolarska i tapicerska. Kupno i sprzedił 


M 
Biblioteka, Fotel 


u 
dni 

áin 
KH 
pl. Goluchow 


PRJ 
1 kredens W) re 


4. Urzędu Skarb? 


Nahlik 


